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~ Uchwalona przez Sejm Ustawodawczy 
Gstawa o amnestii weszła w życie dnia 25 
tub. miesiąca. W dniu tym po raz pierw- 
szy otworzyły się bramy więzień i pierwsi: 
amnestionowani wyszli na wolność. W ten 
sposób, dzięki amnestii, która puściła w 
miepasnięć popełnicne przez nich wykro- 
czenia, odzyskali oni największe dobro 
człowieka, jakim jest wolność osobista. 
Amnestia umożliwiła im powrót na ło- 
mo ich rodzin, powrót do życia jako peł- 
Sopiah obywateli Państwa, amne- 
stia włączyła ich z powrotem'do społeczeń | =mama= 
stwa, z którego zostali w swoim czasie 
łączeni na podstawie wyroku sądowe- 


htej, będąc zbiorowym aktem Jej łaski. 

OUpuszczający mury więzienne — to lu- 
dzie w wielu wypadkach oderwani już 
dawno od normalnego życia, dla których 
skończyło się:eno z chwilą przekroczenia 
przez nich bramy więziennej. Dlatego też 
było rzeczą konieczną otoczenie ich od- 
powiednią opieką i udzielenie im ko- 
niecznej fomocy, celem ułatwienia po- 
wrolu do życia na wolności. Dał temu wy- 
raz Sejm Ustawodawczy, uchwalając apel 
do Rządu. 

Apel Sejmu spotkał się z żywym %d- 
iźwiękiem w całym społeczeństwie. Prócz 
czynników administracji państwowej, któ 


re z racji nałożonego na nie obowiązku, |. 


ajęły się akcją niesienia koniecznej po- 


. mocy, prócz instytucyj charytatywnych, 7 
pomocą amnestionowanym przyszły orge-|- 


nizacje polityczne i społeczne, w pierw- 
szym rzędzie związki zawodowe. 

Pomoc, którą otoczeni zostali b. więź- 
niowie, nie ma jedynie cech pomocy do- 
, faźnej. Amnestionowani, prócz pomocy w 
odzieży i i w zasiłkach pieniężnych, otrzy- 
mywanej na miejscu w więzieniu jeszcze 
przed. opuszczeniem jego murów, prócz 
biletu kolejowego do miejsca zamieszka- 
nia ich rodzin, są jeszcze objęci dalej idą- 
cą troską o nich czynników społecznych 
i administraeji państwowej, Chorzy, wy: 


magający dłuższej kuracji celem powrotu, 


do zdrowia, kierowani są do sanatoriów i i 
nzdrowisk. Ludzie, którzy sami ne są w 


stanie znaleźć sobie pracy, korzystają z |. 


pomocy związków zawodowych i Urzędów 
Zatrudnienia, Chętnymi do wyjazdu na 
Zachód opiekuje się PUR, traktując ich 
jako normalnych repatriantów, czy prze- 
siedieńców. Przykładów można by mno 
łyć wiele. 

Ta właśnie opieka, którą ctoezeni są 
te strony Państwa i społeczeństwa zaró- 
wno ci, którzy na mocy amnestii opu: 
beili więzienia, jak i ci, którym umożli- 
wiła ora wyjście z podziemia i powrót 
do Iegalnego życia; opieka wykraczająca 
poza martwą literę ustawy, jest właśnie 
wyrazem ducha amnestii, tego ducha, któ- 
rym owiany był Sejm Ustawodawczy, u- 
chwalając tem tieznany do tej pory w 
historii Polski w swym wspaniałemyśl- 
hym piacban akt, (0) 


a winem - O 0-7. aapna m- 


MOSKWA. 4.3. API. Za sześć dni na- 
stąpi otwarcie historycznej konferencji 
w Moskwie. Wszyscy dziennikarze za- 
gramiczni z coraz większym zainteresowa- 
niem zadają sebie pytanie, w jakim. gma- 
chu zbiorą się ministrowie Wielkiej Czwór 
ki dla odbycia obrad. Wysuwa się pew: | 


LONDYN. 4.3. API. Dobrze poinformo- 
wane koła londyńskie podają, iż istnieje 
możliwość,. że ministrowie spraw zagra- 
nicznych USA 4 Wielkiej Brytanii podda- 
dzą dyskusji kwestię Grecji podczas ich 
spotkania w ER tygodnia w Mo- 
skwie. 

Prasa. brytyjska w iiey ciągu po- 
rusza na swych łamach sprawę AW) 
zań brytyjskich w Grecji i możliwości par 
tycypowania w nich Stanów Zjeda.. Zgo- 
dnie z doniesieniem radia londyńskiego, 


konferencja moskićń$ 
pierwszą sesją 


ne przypuszczenia, że będzie to miało 
miejsce w b. klubie lotniczym, odległym 
o kilka kilometrów od centrum miasta. W 
przedrewolucyjnych czasach w gmachu 
tym mieściła się restauracja arystokra- 
cji carskiej zwana „Jár“, często wspomi- 
nana w literaturze klasycznej. 


Bevin i Marshall 


mówią sprawę Grecji - 


rząd brytyjski otrzymał już opowiedź od 
'Ameryki na ostatnią notę, dotyczącą”po- 
mocy finansowej dla Grecji. Tekst odpo- 
wiedzi amerykańskiej jest przedmiotem 
rozważań. 


Bzić 8 stronie 
Cena 3 zł 


a - 


Zarówno min. Bevin, jak į min. Mar 


shall zatrzymają się w siedzibach swoici 


ambasad. Hotele moskiewskie przygoto 
wywane są do przyjęcia licznie napływa 
jących delegacyj zagranicznych. 
LONDYN. 4.3. PAP. Prasa brytyjska 
podkreśla ogrom prac, oczekujących mi 
nistrów spraw zagranicznych w Moskwie 
Dziennik „Manchester Gnardian* twier: 
dzi, iż według panującej w Moskwie w 
kołach mi:arodajnych opinii, opracowanie 
traktatu pokojowego z Niemcami potrws 
do końca roku bieżącego. Konferencje 
moskiewska będzie tylko pierwszą sesją 
po której nastąpi jeszcze kiłka innych. 


Dziennik „Daily: Herald* twierdzi, ił 
Rada Ministrów spraw zagranicznych poa 
czas obecnej sesji nie usiłuje nawet © 
pracować projektu trakiątu pokojowega 
z Niemcami. Na porządku dziennyra ob 
rad znajdują się dopiero zagadnienia, 
które stanowią stadium przygotowawcze 


Nad czym obradował Konwent Seniorów 


"WARSZAWA, 4.3. W Domu Poselszim 
w Warszawie obradował Konwent Senio- 
rów Sejmu Ustawodawczego. Przewodni* 
czył marszałek Sejmu, W. Kowalski, Kon- 


W. Brytania i Szkocja 


stanami USA 
Seasacyjue. projekiy senatora amerykańskiego 


NOWY JORK, 4.3. API. W wywiadzie 
¿ ïedcztorêm dziennika demokratycznego 
„Constitution“, senator partii demokra- 
tycznej Richard Russel wysunął projekt, 
aby W. Brytania, Szkocja, Irlandia į Wa- 
lia przyłączyły się do Stanów Zjednoczo- 
nych. 

Senator Russel tłumaczy projekt swój 
obawą przed rozpadnięciem się imperium 
brytyjskiego i niemożnością wykonania 
przez imperium swych zobowiązań m'ę- 
dzynarodowych. Rrzsec] proponuje, by 


Polsko-brytyjskie rokowania. 


w Londynie 


LONDYN. 4.3. PAP. W niedzielę dnia 
% bm, przybyła do Londynu polska dele- 
gacja handlowa w następującym składzie: 
dr. Łychowski, dr. Wiśniewski, dr. Żo- 
chowski i wicedyrektog Polskiego Ranku 
Naradowego — Jurkiewicz. W.skład de- 
łegacji wchodzą poza tym przebywający 
w Londynie charge d'affaires ambasady 
R.P. — Lanter, radca finansowy amba- 
sady, dr. Aleksandrowicz i attache han- 
dlowy, dr. Tuszkiewicz. 2i 


W poniedziałek dnia 3 marca delega- j 


tja polska rozpoczęła aga rozmowy 


Ba m wiał aia A 


Wracają dw legalnego życia, 
Pratyna Hitlera i klejnoty Goeringa. 
Odzież į rasiłki otrzymają Rss 

noweani. 


Zygmunt Szezepański opuszcza Lu. 


Peppa 
WY IMO ri- 


i 


E 


| podróży naczelnik departamentu ekono- 


+ przedstawicielami brytyjskiego mini- 
sterstwa handlu, ministerstwa aprowiza- 
cji oraz skarbu. 


- Ratyfikacja polskobrytyjskiej 


umowy handlowej? 


LONDYN, 4.3. PAP. Gospodarcze pisto 
tondyśskie „City Observer“ donosi, iż pod 
ezas pertraktacji w sprawie zawarcia bry- 


tyjsko-poiskiej umowy 
pi ratyfikacja brytyjsko-polskiej u 


Polsko - radzieckie 

rokowania handlowe 
WARSZAWA. 4.3. PAP. W związku z 
rozpoczęciem w bieżącym miesiącu roko 
wań handlowych  polsko-radzieckich © 
zawarcie nowej umowy — wyjechał do 
Moskwy kierownik ministerstwa Żeglugi 
i Handlu Zagranicznego dr Lndwik Gros- 


Mimistrowi Grosteldowi towarzyszy w 


micznegę 


a ob. 


pare: 


mastą- |go przyczyni się do rozwoju stosunków 


pomt pazybędcie | we Gdyni koło 19 mar- 


Wspólnota Brytyjska w swym łonie roz- 
patrzyła ewentualność preyłączew 1 się do 
Stanów Zjednoczonych. _ 


Zgodnie z tym planem Anglia, Szkocja, | 


Trlandia i Walia stałyby się oddzielnymi 
stanami posiadającymi po dwóch senato- 
rów każdy i r odpowiednim do stanu lud- 
ności przedstawicielstwem w Izbie Repre- 
zentantów. z 

Russel dodał w swym wywiadzie, te 
król i królowa Anglii będą mogli ko- 
rzystać z osobistego majątku, a „król — 
jeśli będzie chciał — może nadal zajmo- 
wać się polityką i kandydować... na sena- 
tora, tak samo; jak może to uczynić Win- 
jk er Churchill". 


finansowej w sprawie dłagów wojennych. 
Jak wiadomo, umowa ta została zawarta 
w Londynie latem ub. roku, lecz dotych- 
czas nie została jeszcze ratyfikowana. Pi- 
smo przewiduje, iż zwrot złota polskie- 


handlowych między Wieiką Brytanig a 
Polską. | 
o too — 


Paliwa dla Polski 


BUKARESZT. 4.3. PAP. Konstłancę opt- 
ścił statek „Kazbek“, wiozący 9 tysięcy 
ton płynnego paliwa, przeznaczonego dla 
Polski. Transakcja została dokonana w 
ramach układu handlowego  polsko-ru- 
muńskiego, Przy odjeźdrie statku ol.ecny 
był charge d'affaires R.P.  Wengierow. 


went Seniorów, poza sprawa. regu:aimi- 
nowymi, dyskutował m. in. nad sprawą 
pracy komisji poselskich. Ustalono, że ko 
misje te pracować będą w zasadzie per 
manentnie w okresie między sesjami. W 
ciągu najbliższych dni 4—7 bm. — ja 
wiadomo — zbiorą się po raz pierwsz} 
wszystkie komisje poselskie celem ukón* 
stytuowania władz. Komisje przystąpie 
ewentualnie od razu do bieżących spraw 
Konwent Seniorów zajmował się rów 
nież sprawą udziału Polski w Unii Mię 
dzyparlamentarnej. Organizacja tu, ist 
niejąca od około 60 Jat, jest cinłem. w 
skład którego wchodzą jako członkowie 
— grupy narodowe poszczególnych parla 
mentów z całego świata. Prezesi grup na: 
rodowych tworzą w ramach Unii — Ra: 
dę Międzyparlamentarną, zbierającą się 
raz na rok. Na najbliższym posiedzeniw 
Unii Młiędzyparlamentarnej, która obre 
dować bedzie w Kairze, w dniu 7 kwiet 
nia br., Polskę reprezentować będzie dw 
tychczasowy przedstawiciel, znany litera? 
Stefan Żółkiewski. 
—0 


Min. Skrzeszewski 


w Warszawie 
WARSZAWA. 4.3. PAP. Z Paryża 
przybył do Warszawy min.. Skrzeszew: 
ski z małżonką. Ministra- powiłała nia 
Dworcu Głównym delegacja Ministerstwa 
Oświaty: wiceminister Trojanowski, wis 
ceminister Krassowska i dyrektorzy de 
partamentów. 


Qe 


Qe 


` . s . . 
Premier i min. Minc 
na przedstawieniu 
„Iwana Groźnego” 
MOSKWA. 4.3. PAP. W niedzielę wie 
czór premier Cyrankiewicz „ij  ministet 
Minc w towarzystwie szefa protokółu dy- | 
plomatycznego ministerstwa spraw zagra 
nicznych ZSRR — Mołoczkowa byli o% 

becni w słynnym moskiewskim  tentrzć 


artystycznym . na przedstawieniu szluk 


Aleksieja Tolstoja — „Iwan Groźny”. Znę 
komite gra stynuych aktorów tego świeł: 
nego teatru oraz ciekawa inscenizacja re 
żysera Kedrowa wywarły głębokie wra 
denie na gościach polskich. 
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"WARSZAWA, 4.3. PAP. W ciągu ostat- 
nich dwóch dni ujawnili się w Komisji 
Amneslyjnej przy Wojewódzkim Urzędzie 
Bezpieczeństwa Publicznego m. in. szef 
oddziału WIN na teren Biała Podleska, 

ud. „Kajtek“, dowódca 2-ej kompanii 
i, pseud. .„Torczyn”, dziśłający w o- 
Lukowa, dowódca kompanii 
"NZW na powiat Szczuczyn woj. pomor 

"skie, pseud. „Erha”, dowódca kompanii 

NSZ, pseud. „Rys ek”, wchodzacej w skłżd 

oddziału „Błyskawiey*, działającego pod 

dowództwem „Ognia“ na terenie Podha- 
la, tyeznik WIN na obszar krajowy, pseud. 

„Andrzej', zasiępca komendanta obwodu 

WIN w woj. białostockim, pseud. „Kmi- 

cic“ i „Konrad*. 

Ujawniający s ę w Komisji Amnestýjnej 
głożyli przeważnie broń krótką oraz au- 
tomaty „pepesze* i karabiny. 


Truman w Meksyku 


_ Powracają 


io legalnego życia 


Poza tym ujawniło się wielu innych 
członków nielegalnych organizacji. M. „n. 
ujawnił się dowódca jednego z oddziałów 
bandy „Bystrego* — Długołęski Andrzej. 

DZIAŁDOWO, 4.3. Na terenie powiatu 
Działdowo ujawnił się dowódca m ejsco- 
wego oddziału „Wilk“ wraz z innvm: 
dwoma członkami sztabu, składając 3 
rkm. 3 automaty MP, broń krótką. gra- | Hermanie Goeringu ma stanąć przed try- 
naty i amunicję. bunałem denazyfikacyjnym. Będzie ona 

OSTRÓW MAZ., 4.3. Szef sztabu WIN | zal czona do kategorii osób, które ciągnę- 
z oddziału „Sępa“ na powiat Ostrów Ma-!ły zyski z ustroju hitlerowskiego. ; 

$ ———o0—— 


Jerozolima pod znakiem 
stanu wojennego 


JEROZOLIMA, 4:3. API. Onegdaj og. jazdów konnych į mechanicznych zostanie 
8-ej rano wprowadzony został w jednej wstrzymany. 

z najgęściej zaludnionych dzielnic Jerozo 
limy stan wojenny. Zarządzenie to zo- 
stało wydane przez wvsokiego komisarza 


zowiecki wydał rozkas do swoica pod: 
komendnych, saby w jak najkrótszym 


złożyli broń. | 

——o00— 

Frau Gdring przed sadem 
MONACHIUM, 4.3 PAP. Wdowa po 


Korespondent BEC ze Środkowego 
Wschodu donosi. że stan wojenny doty- 


MEXICO CITY; 4.8. PAP. W poniedzia: | Palestyny Cunninghama. który powołał czyć będzie przypuszczalnie całego Tel- 


tek po pcłudniu prezydent Stanów Zjed-| sję na ustawę z roku 1937 przewiduiącą Avivr, oraz ośrodków 


ncezonych Truman przybył do Mexico 
City. Na lotnisku powitał go prezydent 
Meksyku Miguel Alemar. Oddano sa'wę 
honorową z 21 dział. Pobyt prezydenta 
Trumana w Meksyku potrwa trzy dni 
Uda s'ę on następnie swym prywatnym 
samoiotem do Texasu | wygłosi w czwar 
tek w mieście Waco ważne przemówienie 
na temat polityki zagranicznej Stanów 
Zjednoczonych. 


w USA? 


WASZYNGTON. 4.3. PAP. Prezydent 
Truman przesłał do Kongresu pism, w 
którym zaleca zniesienie przymusowej 
służby wojskowej, wprowadzonej w Sta- 
nach Zjednoczonych we wrześniu 1941 
„roku — z dniem 1 marca 1947 r. 

EPAR. | UUE SUNO ZADKO E S ©. LAD: SOAÓ, W D 


Badanie zarzutów 


NOWY JORK. 4.3. PAP. Podkomisja 
(wyznaczona przez Radę Bezp.eczeństwa 
dla zbadania zarzutów wysuniętych przez 
Wielką Brytanię przeciwko Albanii, od: 
była w poniedziałek posicdzenie. Posiedze 
nie odbyło się przy drzwiach zamknię: 
tych. Podkomisja ma ziożyć sprawozda 
mie Radzie Bezpieczeństwa w przyszly 
‘poniedzialek. Podkomisja składa się z 
fee iah Polski, Australii i Kolum- 

il. 


RZYM, 4.3. API. B. feldmarszałek nie- 
miecki Kesselring, zeznając dziś przed 
brytyjskim frybunałem wojskowym o- 
akarża b. króla włoskiego Wiktora Ema- 
nuela i marsz. Badoglio o zdradę. „Król 
I Badoglio zapewniali mnie gorąco, że bę- 
dą walczyć u boku Niemiec aż do końca 
— mówił Kesselring. — Sądzitiśmy, że 
można polegać na słowie króla į feldmar- 
szałka. Drogo zapłaciliśmy za ich zdradę. 
Btraty nasze wynosiły przeszło 50.000 lu- 
dit miesięcznie". W dalszym ciągu swych 


| legać sądom doraźnym. Wszelki ruch po- 


rep 
Zniesienie przymusu służby wojskowej 


żydowskich jak 
w niektórych wypadkach wprowadzenie | Ramadgan, oraz Peterdigbar. 
statutowego stanu wojennego. 

Wszystkie instytucje rządrwe i sądy 
na terenie tej dzielnicy zostaną zamkn ę- 
te. Banki. mogą być zamknięte w każdej 
chwili na rozkaz dowódcy wojsk. Przewi- 
duje się przerwanie komunikacji telefoni- 
cznej i pocztowej. Mieszkańcy będą pod- 


Powyższe zarzadzen'a ogłoszone zosta- 
ły dziś przez radio w trzech językach. 
Decyzję powzięto po konferencji między 
Wysokim Komisarzem, członkami Rady 


mi. Korespondent donosi, że obiecał uli 


widać patrole, a na punktach strategicz- 
nych stoją żołnierze » cekaemami. Skle- 
py są zamknięte, o szyby wystawowe i 
Pismo prezydenta stwierdza, ż2 liczeb- | drzwi mają opuszczone żaluzje. 
ność armii amerykańskiej będzie zredu- 
kowena do 1.070.000 żołnierzy. Wszyscy 
ci, kiórzy nie zaciągnęli się do wojska ja 
ko ochotnicy, zostaną wkrótce zwolnieni. 
Marynarka wojenną zostanie zredukowa- 
na do 571.000 ludzi. 


NOWY JORK. 4.3. PAP. „New York 
Times* dowieduje się, że sekretarz ge 
neralny ONZ zamierza wysunąć projekt, 


2-900 ——— 

PI Hitlera i klej Gsri 
ałyna hitlera i klejnoty Goringa 
BERLIN, 4.3. Jak donosi brytyjska a- 
gencja prasowa w Niemczech, urzędnicy 
brytyjscy i amerykańscy znaleźli w sa- 
fesach jednego z banków sjémieoKieR 
platynę wartości kilku tysięcy - funtów r 
szteriingów, która była wiwnością Iltle-|- 
Ta. 


chywatai południowej A'iyki pochodze- 
nia niemicckiego. 

Urzęduiecy amerykańscy w skarbcu ban- 
ku w Thysseiza znaleźli kosztowności war 
tości 600 sysięcy marek, należące do Goe- 


dze sojuszn'cze natknęły sę na wiąsność 
Hitlera, reprezeniującą wi ;kszą wartość. 
Pochodzi one rzekomo z darów bogatych 


BRUKSELA, 4.3. API. Jak donoszą z 
kół dobrze poinformowanych, w Brukseli 
rozpatrywana jest od dłuższego czasu moż 
liwość zawarcia sojuszu belgijsko-sowiec- 
kiego, analogicznego do sojuszu francusko 
sowieckiego. Podkreśla się tutaj, że ro- 


kowania, jakie zamierza rozpocząć Bel- 
zeznań Kesselring stwierdza z ubolewa- 


gia, nie są wynikiem bezpośrednim roz- 


GAZETA LURELSKA ~ Ne 6: (130) __ 


Gen. Bulganin 
ministrem sił zbrojnych ZSRĘ 
MOSKWA, 4.3. Agencja Tass uglosda 
komunikat o następującym brzmieniu: 
Prezydium Rady Najwyższej ZSRR 4- 
względniło prośbę przewodniczęcego Re 


czasie dokonali formalności ujawnienia i | gy Ministrów ZSRR, generalissimusa Ste 


i na, o zwolnienie ga od obowiązków smi- 
nistra sił zbrojnych ZSRR — z oownię 
nawała pracy. 

„. Prezydium Rady Najwyższej ZskAR po- 
ruczyło tekę ministra sił zbrojnych ZSEAR 
generałowi Mikołajowi Aleksandrowiczo. 
w: Bułganinow.. > 


* . J 7, > 
Pomyslne rokowania 
poisko-czechosłowackie 

PRAGA. 43. PAP. W związku z konfa 
rencją, jaką ambasador W :erbłowski oń- 
był z czechosłowackim ministrem spraw 
zagranicznych, dr. Ciementisem, dzien 
nik „Pravo.Lidu* zamieścił artykuł, w 
którym czytamy m. in.: „Wydaje się, iż 
nadehodzi <hwila. kiedy rotoson'a azog 


'ko-słowacko-polskie w sprawie zawarcia 


paktu cbronnego, zostaną uwieńczone po 
wodzeniem'*. 


Spotkanie komisji ON 
z partyzantami greckimi 


* ATENY. 4.3. API. Przedstawiciele An- 
gli, Stanów Zjedn., ZSRR. Francii, Pol: 
ski, Chin į Australii zetknęli sie wezorzą 
po raz pierwszy z partyzantemi grecki- 


Wykonawczej oraz wyższymi urzędnika- | mi, Spotkan e odbyło s's w qnrskim mia- 


steczku Agoriani, w pobliżu Domokos, w 


ce miasta, które są puste i robią wra- | Centrainej Grecji. Uczestnicy komisji wy- 
żen'e wymarłych. Gdzie niegdzie tylko | sluchali kilku przedstawicieli mieiscowej 


ludności wiejskiej i odbyli rozmowy € 
przywódcami partyzantów, po czym po 
wrócili do Łaryssy, tj. do terenów znaj 
dujących się pod władzą wojsk  rządo 

wych. > 
o 


Sprawa Palestyny na forum ONZ 


by ONZ powołała do życia 'spocjalną ko 
misję, której zadaniem byłoby oprac% 
wanie sprawy: Palestyny i złożenie spra 
wozdania na wrześniowej sesji General 
nego Zgromadzenia. 

Zdaniem dziennika iniciatorzy tego pra 
jektu uważają, że przyspieszy to rozwią: 
zanie sprawy palestyńskiej a jednocre 
śnie nie będzie konieczności zwołania spe 
cjalnej sesji Genera!nego Zgromadzenia 
na wiosnę lub latem. Trygve Lie jest zda 
nia, że zwołanie sesji specialnej musial 
by kosztować milion dolarów. 


Jes to pierwszy wspaźct, kiedy wa!) Sojusz belgijsko - radziecki? 


Stwierdza się tu, że Spaak „przeciwni? 
jest zdecydowanie wszystkiemu co me 
globy być uważane za formowanie bio 
ku państw zachodnich”. Dlatego też suge 
ruje się w Brukseli, iż jest wykluczone 
aby zawarte były — jak to wczoraj do- 
noszono — układy frencnsxo-be'gijski * 


niem, że atak lotniczy sojuszników © wrze 
$nia 1943 r spowodowany był informa" 
cjami, danymi sojuszaikom przez króla i 
rząd włoski. Mimo tych ciężkich prób; 
„przyjażń“ Kesselringa dla narodu włos- 
kiego nie osłał”* Zapytany, jakie były 
stosunki jego z Mussolinim, Kesselring 
odpowiedział, iż każde jego życzenie było 
dlań rozkazem, lecz musiał się sprzeciwić 
życzeniom walki o Rzym. z 


Katastrofalna eksplozja w Chicago 


NOWY, JORK, 4.3. PAP. W niedzielę 
dnia 2 bm. w samym centrum Chicago wy- 
lecat w powietrze 3-piętrowy budynek. 
„Odgłos wybuchu było słychać w proraie- 


" niu 7 km. Gruzy rozwalonego domu pło- 


aęły i 2 eksplozje mniejsze miały miejsce 
2 godziny po pierwszej, utrudniając ak- 
cję ratunkową. Dotychczas skonstatowano 
śmierć 4 os5b, 20 zaś odniosło rany. Jak 
się zduje katastrofa została wywołana nie- 
szezelnością rur gazowych. Eksplozja bv- 
ła tak s'lna, 
gier Arent, A 


PARYŻ, 4.3. Agencja France Presse do- 
nosi z Chicago, że w związku z tajemniczą 


eksplozją w trzypiętrowym budynku are- | 


sztowano niejakiego Schmidta. Według 
zeznań świadków, Schmidt wychodził o- 
statni z tego domu oświadczając, że „w 
niedługim czasie wybuchnie bomba ato- 
mowa, - 


Zgoda w Narodzie 


mów o podpisanie układu francusko-bel- 7 
gijskiego, lecz, że zamiar ten od dawna BEE AA ki. zanim nie sostang i 
już był tematem rozważań kierowniczych | wiązane odpowiednie rormowv x 
kół belgijskich. skwą. 

——od0——— 


Złoża uranu w Chinach 


LONDYN, 4.3. Agencja Reutera donosi | nie mają środków aby prowadzić akspłoże 
z Nankinu, że zdaniem wybitnych uczo- | tację na większą skalę. 
nych chińskich nie ulega wątpliwości, że , 
złoża rudy zawierającej uran znajdują się 
w prowincji Kuang-si oraz w górzystych 
okolicach Mukdenu w Mandżurii. Uczeni 
stwierdzają, że ruda ta nie była badana 
i nie wiadomo wiele zawiera uranu. 

Według innych wiadomości, uran wy- 
kryty został w zachodniej częśc: prowin- 
cji Sinkiang i na północy prowincji Sui- 
fu. Brak jednak potwierdzenia tych wia- 
domości. raty wystartują przytwierdzone do sanx0- 

Złoża w Mandżurii zostały wykryte” lotów Moskito, po czym będą puszczone w 
przea Japończy»% © czasie okupacji. | ruch na wysokości 9 tysięcy metrów, przy 
Rząd chiński zamierza podobno eksploa- | szybkości 400 km na godzinę. Narzędzia 


——o00— 

LĄ EM X 
Próbny lot samołołów 
bez pilotów 

LONDYN, 4.3. API. „Sunday Times" 
donosi, że w przyszłym miesiącu rozpocz 
ną się w W. Brytanii próbne loty sam 
lotów bez pilota i samolotów rakieta 


"wych. Przypuszcza się, że samrloły osią- 
gng szybkość 1360 km na godzinę. Apa* 


że pobliskie budynki uległy | 
M ~- c atenas 


tować te złoźa, jednak dr Sah, doradca 
techniczny komisji kontroil energii ato- 


buduje dobrobyt nowej w Londynie stwierdził, że Chiny 


rejestrujące szybkość, zrzucane będą ua 
automatycznych spadochronach.  rrmiąt 
samolot spadnie do morza. r 


Gr A 
rerem 


Fa i i 


“Albion 


(API) Na łamach ion? „Tribune | 
deż Nations“ A. Etienne daje następują 
cą ocenę obecnej wewnętrzno-politycznej 
í finansowej sytuacji Wielkiej Rrytaui. | 

„Wojna jest skończona, lecz Anglicv 
mogą powtórzyć za Castelreagh' iem: „Mi- 
nęło niebezpieczeństwo — rozpoczęły się 
trudności“. Zorganizowanic życia w ©-- 
zresie pokoju okazało się tam, praktycz- 
nie biorąc, e wiele trudniejsze nit uru- 
chomienie w swoim czasie ogromnej ma- 
chiny wojennej. i 

Gdy przystępuje się do oceny sytua- 


Studenci szwajcarscy 
pomogą polskim kolegom 


WARSZAWA, 4.8. Do Warszawy przy- 
byli przedstawiciełe Narodowej Unii Sta - 


dentów Szwajcarskich Joseph Fassle o 
Marcel Clivąz oraz prof. uniwersytetu b.. 
Fryburgu Konstanty Regamay. Gości 


zwiedzą* ośrodki akademickie, aby zapis z, 
znać się z potrzebami. aiówspolskich - 
w związku z płązawakhĘ przez studentów 
szwajcarskich oca materialną. 

Prof. Regamay omówi ponadto z przed: 
stawicielami nauki polskiej į Ministerstwa 
Oświaty potrzeby polskich zakładów nau 
kowych. 


w tarapat 


h 


ach 

Sprawowanie wladzy w Indiach jest w! 9, 6 
praktyce sparal'żowane. przez antagoniz- Wielka Brytania zaciągnęła w Ameryce 
my religijne i polityczne wśród tamtej- | pożyczkę 4,400 milionów dolarów płat- 
szej ludnośsi. Australia i Nowa Zelandia | nych w ciągu lat 50-ciu. Nie uczyniła tego 
są zafoscynowane potęgą umerykańską, | z lekkim sercem. Z wahaniem również 
która jest w stanie zapewnić im bezpie- | przystąpiła do układu w Bretton Woods. 
czeństwo t z którą wiążą je świeżo za- | Uzyskanie potrzebnych dewiz zagranicz- 
warte traktaty handlowe, nych w zamian za dewizy własne kosztuje 
Afryka Południowa domaga się utworze | Obecnie Anglię 325 mil. dolerów rocznie 
nia odrębnego mocarstwa, złożonego ze (płaconych częściowo złotem oraz walutą 
wszystkich kolonii brytyjskich w Afryce, | Własną). Umożliwia to wprawdzie nandel 
na:czele którego stanęłaby Unia Południo- | Z zagranicą, lecz wymaga ustalen'a pary- 
wo-Afrykańska. Podwójny problem wy-| tetu dla waluty. Anglicy musieli połknąć 


OD 


čji, w jakiej obecnie znajduje s'e jmpe 
rium brytyjskie, odrazu nasuwa się wat- 
płiwość, czy Anglia zdoła kiedykolwiek 
` odzyskać swoje dawne znaczenie w Świe- 
cie. Jest bowiem oczywiste, że przestała 
już być największą potęgą morską na ku- 
li ziemskiej. Handel jej znicznie pod- 
apad}, a sytuacja fiaonsowa jest co naj. 
mniej skomplikowane 
Dziaialność niegrzyjacielsk ch łodzi pod 
wodnych przyniosła znaczny nszczerbek 


suwa się w związku z Kanadą. Francuzi 
kanadyjscy mają ambicje kierowania lo- 
sami tego kraju: Z drugiej strony — stv 
sunki Kanady ze Stanami Zjednoczonymi 
są tego rodzaju, że przywiązanie jej do 
metropolii może się wyrażać jedynie w 
formie, zaakceptowanej przez USA. 


5 kin objazdowych 


w woj. lubelskim | 


i tę jeszcze „pigułkę“. 


Naród brytyjski 
nie traci ducha 
Brytyjczycy nie tracą ducha. Walczą o 
uzyskanie równowagi finansowej, która 
decyduje o ich niezależności, 
Znamiennym faktem było objęcie rzą- 
dów przez labourzystów. Wyraźnie jest w 
tym obawa przed polityką Churchilla, po- 
wtarzającego błędy Lloyd George'a, oraz 


1,5 mil. dzieci 
na koloniach letnich 


WARSZAWA. 4.3. API. Półtora 
miliona dzieci obejmie w nadchodzą 
cym sezonie letnim akcja kolonij let- 
nich, organizowana przez  m.nister- 
stwo oświaty i organizacje spoleczne, 
Wydział Zdrowia Matki i Dziecka w 
Min, Zdrowia rozpoczął już przygoto 
wanią do zapewnienia dzeciom na ko 


mgielskiej marynarce hend] »wej — pie- , f t ST it wola narodu, pragnącego wkroczyć na lon'ach odpowiedniej opieki lekar= 
;dyś pierwszej aa świecie. Dążąc przede Św pam in RE soo owe tory postępowania. | skiej. W akcji kolónijfiej wezmą u 
wszystkim do wygrania wojny, Anglia z| Pierwsze kino objazdowe. Na 31 gmidniaj Nie obejdzie się to hez poświęceń, Ale dział studenci medycyny uniwersyte: 


conieczności zaniedbała swoje dawne ryn 
si zby!tn na Dalecim Wschodzie, Pacyfi- 
<u i kontynentech amerykańskie 1. Wyrę- 
czyły ją w tym chętnie Stany Zjednoczo- 
1e, «tóra rozpor qdzają ogromna flotys- 
„ą trans w towców, zbudowanych w okre- 
ie wsjeanym. W dodatku cbecny kryzys 
ekonomiezny Europy. spowod iwal «ratę 
licznych kapitałów angielskich, ulokowa- 
nych na naszym kontynencie, Suma utra- 
conych w ten sposób funduszów dochodzi 
do 1.118 milionów funtów. 


Decentralistyczne tendencje 
i w imperium 

Również niezmiernie truuna i skompli- 
kowana jest sprawa kolonii angielskich. 


1946 r. było już 51 kin objazdowych, z 
lego na terenie: okręgu bydgoskiego — 4, 


gdyńskiego — 3, katowickiego — 5, kra-| ° 


kowskiego — 8, lubelskiego — 5, łódz- 
kiego — 9, poznańskiego — 6, szczeciń 
skiego — 8, warszawskiego — 5, aw- 
skiego — 2 białostocko olsztyńskiego — 
3, rademskiego — 8. 
_. Spośród tych 51 kin, 37 to kina wiej- 
skie, a 14 pozostałych — kina miejskie 
tzw. świetlicowe. 

Kina te dały do końca 1946 roku 9.027 
seansów, na których było ponad 2.000.000 
widzów.. 


'W 200-lecie urodzin Pułaskiego 


WARSZAWA, 4.3. Pod protektoratem 
prezesa Rady Ministrów odbyła się w Wi- 
niarach koło Warki uroczysta akademia 
w rocznicę 200-lecid urodzin Kazimierza 
Pułaskiego. Na uroczystość przybyli mi- 


nistrowie: Rusinek į Putek, wiceprezydeni | 


m. st. Warszawy Strzelecki, wojewoda 
warszawski oraz przedstawiciele władz. 
rządowych i samorządowych. Ze strony 
amerykańskiej obecni byli na uroczysto- 
~ ściach: charge d'affaires p. Keith, człon- 
 kowie ambasady; przedstawiciele UNRRA 
oraz grupa dziennikarzy amerykańskich, 
którzy żywo interesowali się trmdycją dzie 
jów przyjaźni Polski zę Stanami Zjedno- 
szonymi. A wY 

Po uroczystej mszy św. w miejscowym 
kościele — akademią rozpoczęła się w 
pałacu, w sali, gdzie urodrił aig Kazimierz 
Pułaski. - 

Po przemówieniu charge d'affaires Sta- 
aów Zjednoczonych p. Keitha, który za- 
pewnił obecnych o tym, że Amerykanie 
nie przestają pamiętać o więzach, łączą- 
cych ich z Polską — dłuższy odczyt pt. 
„Od Warki do Savannah“ wygłosił prof. 
Stanisław Helsztyński. 


Następnie przemawiali: Amerykanin 
polskiego pochadzenia Edmund Nadarski 
i prezes Tow. Przyjaźni Polsko-Amery- 


kańskiej dyr. Pankiewicz. | 


WARSZAWA, 4.3. W godzinach ran 
nych dnia 3 bm. zostały wypróbowane i 
oddane do ruchu dwie jednostki turbo-ze- 
społowe po 12 i pół tysiąca kilowatów 
mocy w elektrowni wodnej w Rożnowie. 


„Jednostki te zostały całkowicie ódremon- 


towane po zniszczeniach, jakim uległy w 
czasie okupacji. 

Fakt urnchomienia tych turbo-zespołów 
jest dużym sukcesem polskiej energetyki 
i oznacza, że Rożnów jest już obecnie od- 
budowany do pełnej swej przedwojennej 
mocy, tj. 50.000 kilowatów. 


Obecnie, ponieważ nie nastąpił jesz- 
cze przybór wód na Dunajcu, siłownia w 
Rożnowie nie jest całkowicie wykorzysty- 
wana. Rożnów dostarcza ok. 20.000 kilo 
watów mocy, z czego ok. 12.009 kilowa- 


|tów na Śląsk. resztę na południe Polski, 


- Wozili „łebki konkurując z PKS 


GDAŃSK. 4.3 - Nadzwycza 
misja Specjalna do Walki m 
raan aa Szkoda z Nadu 
szym w (Gdańsku — wpadła na t 
tawilych machinacyj, jakie miały 
miejsce w Wydziale 


- Zjednoczenia Stoczni. Polskich, ar 


jna j 


+ 

transportowych firmom i osobom pry 
watrtym, 

Specjalny pracownik zajmował się 

iwaniem „odpowiedniej kiien- 

teli", pobierając za przewozy niższe 


opłaty, niż PKS. P prowadzo 
ne były na dużą akda i duiaky zro- 


naród brytyjski w czasie wojny wykazał. 
i~ zdolny jest, gdy zajdzie potrzeba, do 
r. 3 


tów polskich, co stanowić będzie po 
ważne odciążenie dla kolonijnych le- 


karzy, 


——o0dc—— 
Odzież i zasiłki Strzymuią amnestionowani 


opuszczając więzienie lubelskie 


Jak donosiliśmy w n-rze wczo- 
rajszym „Gazety Lubelskiej” w ponie 
działek udała się do więzienia na Za- 
mek delegacja, złożona z przedstawi- 
cieli WKOS-u, PKOS-u i Wojewódz- 
kiego Urzędu Opieki Społecznej w ce 
lu przyjścia z pomącą zwolnionym z 
więzienia.  Rozdawnictwo odzieży w 
postaci ubrań, spodni, koszul, butów, 


skarpet i bielizny odbywało się w|sk 


strażnicy więziena j trwało do godz. 
18,30. Odzież otrzymywali najbar- 
dziej potrzebujący. Ponadto rozdzie- 
lono wo 10.000 zł. pomiędzy 48 
osób, Zwolnieni, przeważnie zamiej- 


scowi, „otrzymywali po 200—400 zł, 


Rożnów pracuje całą mocą 


- Gdy ruszą wody na Dunajcu, wtedy peł 
ne uruchomienie siłowni umożliwi dostar- 
czenie prądu nie tylko: dotychczasowym 
odbiorcom, ale również dodatkowo War- 
szawie i Starachowicom. 


oraz bezpłatne bilety od naczelnika 
więzienia na przejazd do miejsc zamię 
szkania. tionowanych, któ” 
rzy w Lublinie nie znali nikoge 
skierowano na nocleg do PCK, przy 
ul, Wyszyńskiego 12, gdzie mogli > 
trzymać również śniadanie, ob'ad, 
czy kolację. Wszyscy zwolnieni byli 
zdrowi i nię wymagali opieki lekar 
iej. A 

Ujawniającym się członkom niele 
galnych organizacyj przychodzi z 

mocą Są it zorganizowany punki 
przy ul. Krótkiej, gdzie przedstawi 
ciele U.B., Wydz. Og Kde hyi 
wódzkiego . Opieki i roz 
dają aż ię pieniądze, a za 


scowych na nocleg da 
PCK. Udający się na Ziemie Zacho 


dnie otrzymują od PUR-u skierowa . 
nie i bezpłatny przejazd. 

W dniu wczorajszym udała się po 
wtórnie na Zamek delegacja, by nieść 
pomoc dalszym amnestionowanym. 


—— lo 
Szpital im. Paderewskiego 


"wraca do Polski 


Po wizycie w Polsce, kierownik szpita* 
la im. Paderewskiego w Edynburgu i dy- 
rektor szkoły medycznej przy tymże szpi- 
talu dr Jurasz, zadecydował przenieść 
szpital im. Paderewskiego do Polski į roz- 
szerzyć go znacznie. Szpital posiada naj- 
nowocześniejsze urządzenie i ogromne za: 
pasy narzędzi chirurgicznych. 

Decyzja ta spotkała się ze sprzeciwem 
pewnych kół emigracyjnych w: Szkocji, 
które na zwołanym w ub. piątek zebraniu 
uchwaliły reralucje protestującą przeciw- 


ko decyzji zasłużonego kierownika, który 
włożył wiele wysiłku w zorganizowanie i 
prowadzenie szpitala i szkoły. Koła emis 
gracyjne starają się wsrelkimi sposobamł 
uniemożliwić przeniesienie szpitala do 
kraju i zapowiadają, że wrócą się z pro" 
testam do szkockiego wydziału zdrowia o 
raz do amerykańskiego zarządu funduszw 
uczczenia pamięci Paderewskiego. 


Złóż ofiarę 
` na POMOC «IMOWĄ 


w spi O 
Chrzest dzieci odnalezionych Y Niemczech 


KATOWICE, 4.3. W kaplicy „Domu 
Dziecka* Polskiego Czerwcnego Krzyża 
w Katowicach odbyła się niecodzienna u- 
poczystość chrztu zbiorowego 11 dzieci 
polskich, przeważnie opuszczonych i sie- 


Zawadzkuego, wicewojewody płka Ziętka . 
dra Nantki-Namirskiego oraz dyr. Woje- 
wódzkiego Urzędu Informacji i Propa 
gamdy płka Stahla, nacz, red. „Dziennika 
Zachodniego“ Stanisława Ziemby i in: 


rumkami, zebranymi wśród społeczeństwa 


Obecnie za pośrednictwem Komieji|wym prremówieniu, ks. kapelan Bauer ord 
redakcjs 


pea [ogra szereg aresz- | w obecności rodziców chrzestnych w oso- 


| ciągłego zajęcia, obdarowała dzieci również 
vać je do celów ań. Doch e w toku. 


A bach: mojewody śląsko-dąbrowekiego gen. „Dziennika Zarhodwiega”, 


> zadrakos w away lipcu 1945 r. | zumiałe rot, odnalezionych w Niemczech i przy-| nych. 
- fjednoczenie Stoczni Polskich — o- 29 z pośród aksploatow. wiezionych do kraja w grudniu ub. roku. Matki chrzesta łonkiń Spo” 
body. ciężarowe. ai gol ża dielo rozbie a daje a w A A paes Obywoialąkciaj Ligi Kobiet KACH 
~ mody " e , prze; remoncie, aństwa' poniósł PN EG psia ; oE ie 
- kzało je do dyspozycji Wydziału| ważne straty Sy Aktu. chrztu dokońał, po okolicznościo. | "2Y dzieci srebrnymi medalami, Pod 


maszyn 


| me Wawa. 


zy rozazielniciwo 


rzeczywiście szwankuje | 


Od czasu do czasu pojawiają się w |decyzje w tej materii zapadają opie- 
prasie utyskiwania na temat prżepeł- |szale. Dobrze jednak bytoby zbadać 
nionycn artykułami _ żywnościowymi, |sprawy te u źródła, | cóż się wówczas 
czy: też tekstyl ami, magazynów, a w|okaże? Że posiadane przez nas zapa- 
ślad za tym zarzuty pod adresem |sy towarów, pochodzących np. z do- 
władz rozdzielczych, że nie dośćjstaw UNRRA są poważne, ale jedy- 
sprawnie komenderują rozdziałem, że nie w stosunku do pojemności znisz- 


Pit WERKA M MTA A T REIKERK 


O podniesienie poziomu rzemiosia 


Straty poniesione przez rzem.osło pol: | niowo. Uentraia Wyszkolenia Zawo iowe- 
skie w okresie okupacji niemieckiej są|+go prowadzić będzie działy; odzieżowy, 


GAZETA LUBE”SKA 


r = 
lowargw 
czonych częściowo przez wojnę maña- 
zynów, natomiast nikłe w stosunku 
choćby do potrzeb zaopatrywanych po 
cenach sztywnych kartkowiczów. ] je 
śli państwo, jak dobry gospodarz, za 
trzymuje sobie pewne rezerwy na 
„czarną godzinę”, na ciężkie chwile 
zbliżającećo sie przednówka, trudno o 
to kruszyć kopię. Poza tym nadcho- 
dzące transporty musiały być spraw- 
dzone, posortowane, rozwiezione po 
kraju. A tego z dnia na dzień zrobić 
nie sposób. : v 

Opin'a publiczna musi domasaé sie 
jednego: abv artykuły wszelkiego au: 
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sob właściwy, sby nie ulegzły czę 
ściowemmu niszczeniu, skutkiem nie 
oowiednieśo przechowywania. Ale i 
pod tym wzgledem. sytuacja się u maé 
wyraźnie poprawiła. 

I jeszcze jeden. istotnv bardzo, d76 
biaz$. Instytucje, kióre otrzymały 
orzydział takich czy innych artyku- 
lów, winny odb'erać je rychło. Nie na 
'eży przewlekać odbioru w nieskoń- 
czoność, Ociądanie się jest bezsprzecz 
iie jednym z powodów przeładowania 
szczupłych masazynów, powoduis ono 
rozmaite komplikacje, konieczność snt 
Sywan'a remanentów, utrudnia pro- 
wadzenie prawidłowej polityki  roz- 
lzielczej, 

Nie warto się więc źrapić, że mam” 
oewne zapasy, jako że sporo klono 


tów przed nami. I napewno przyda 


toramentir magazynowane były w spo'dzą się nam one w przyszłości. {APÍ}. 


wielkie i nie prędko będą inogły być wy- 
równane. Nie więc dziwnego, że kierow= 
nicze władze rzemiosła czynią wysiłki w 


kierunku rozbudowy szkolnictwa, które. 


skórzany i fryzjerski. 

W bieżacym rogu szkolnym Centrala 
przygołowana jest na frzyjęce 74 ucz: 
niów, 1j. po 25 na -wydzia:. Biorac pod u- 


Chemikalia wywczimy za granicę 


WARSZAWA. 3.3. Centrala Chen'11 


wagę. że szkolenie w klesie pierwszej j ; łudniowej, 20 ton arszeniku — do Ds 
trwać będz e 3 tygodnie, przypuszczać sra- | alii zawarła transakcje eksportowe lnii : 
leży, że w Lieżącyra rokn szkolnym w 5 ko | DA dostawę 257 ton arszeniku do Wie. 


costarczy rzemiosłu polskiemu fachow- 
sów. s 


- mawudowe dokształcajsce, które 
nie są m stan:e dać więcej swym uczniom |- 


W najbliższym czasie rozpocznie prace 
rowa placówka szkolenia rzemiosła poł 
mazwą: Centrala Wyszkcienia Zawodowe 
go. Zasadniczym zadaniem Centrali Wy- 
«kolenia Zawodowego będzie podniesie- 
nie poziomu naszego rzemiosła na prow: 
cj. Obecnie istnieją na prowincji szkoł: 
jednak 


ponad skromna ilość podstawowych wia 
domości. Sytuację tę zmieni całkowicie 
nowa placówka, któca będzie utworzona 
przy Naukowym Instytucie 
szym. 
Centrala Wyszkolenia Zawodowego bę- 
dzie szkołą 3-klasową, przy czym nauka 
w klasie pierwszej trwać będzie 3 ;sgod- 
mie, zaś w dwóch pozostałych klasach po 


trwać będzie 42 rodzine tygodniowo. a w 
klasach nastopusch po 40 godzin tygod- 


Rzemieślni- 


tajnych „urnusach Centrala Wyszkolenia 
Zawodowego przeszkoli ukoło pół iysiąca | 
osób. 


kei Brytanii, 50 ton arszeniku — dc 


Stanów. Zjednoczonych A.P., 100 ton 


|arszenikn — do krajów Ameryki Po- 
—o00- 


20 filmów angielskich rocznie 


W Londynie podpisano óstalnio umowę | 
pomiędzy „Filmem Polskim“ 4 najwięk- 
szą brytyjską spółką filmową „Eagle- 
Lion“, na mocy której ctrzymywać bę 
dziemy do eksploalacji w Polsce dwa- 
dzieścia filmów brytyjskich rocznie. Umo 
wa przewiduje przed upływem tego ter- 
minu podjęcie rozmów o jej przedłuże- 


„nie na dalszy okres. Strona polska ma 
8 tygodni, jeśli nauka w klasie pierwszej | 


prawo wyberu filmów brytyjskich 
diug swego uznana. 
Między wybranymi znajdują się filmy. 


we- 


Artykuly chemiezne dla wsi 


WARSZAWA, 4.3. Centrala Handlowa 
Przemysłu Chemicznego podpisała w o- 
matnich dnisch umowy ze „Społem* i 
PCH na dostawy artykułów przemysłu 
chemicznego dla wsi w pierwszym półro- 
ezu 1947 r. Poza nawozami sztucznymi: 
przemysł chemiczny dostarczy m. in.: bie- 
lidła 2.400 ton, proszku do prania 2 000 
ton, opon rowerowych 27.500 szt., pasty 


56.000 tys. kg ułtramaryny, po 300 ton 
smoły preparowanej dachowej i paku w 
kawałkach. > ` 

Dostawy bielidła i proszku do prania 
są nieco mniejsze, niż w poprzednim pół- 
roczu, gdyż podczas, gdy poprzednio cał- 
kowita produkcja tych artykułów, prze- 
znaczonych do sprzedaży komercyjnej 
skierowana była na wieś, to obecnie 50 


obejrzymy na naszych ekranach 


slanowiące szczytowe osiągnięcia brytyj- 
skiej sztuki filmowej z ostatnich paru lat, 
m. in. „Brief Encounter“, dramat psycho- 
logiczny, klóry na Festivalu w Cannes o- 
trzymał dwie nagrody: narodową i mię- 
dzynarodową krytyków. -~ 

Nastzpny spośród wybranych to film 
z „czasów dyliżansu*, „Great Expecta- 
bons“, osnuly na tle powieści Karola Di- 
ctkensa. 

Film „Overlandes*, znajdujący się ró- 
wnież na liście filmów wybranych jest 
pierwszym filmem nakręconym w Au- 
stralii. Treścią filmu są przeżycia hodow- 
ców bydła, którzy w obawie przed inwa- 
zja japońską ewakunją swoje stada na 
południe Australii, przebywając tysiące 
kilometrów poprzez dziki komtynent. 
arans 


„Jan Parandowski 
mówi o swej podróży 
„Roztropna Północ | szalcny Zachód“ 
— taki jest tytuł prelekcji Jana Paran- 
dowskiego, która odbędzie się w niedzielę 


do obuwia 10.000 tuzinów, 100.000 sztuk | broc. produkcji komercyjnej skierowane | dnia 9 marca o godz. 12 w sali Teatru 


unoczków, 30.000 kg esencji octowej, 


ostanie na wieś, zaś 40 proc. do miasta. 


M e- 


Miejskiego. 


pa 


Ze Szwecią przeprowadzona ject 
transakcja komnensacyjna, otrzyratu* 
jemy 36 ton gliceryny surowej 8> 
proc., natomiast eksvortujemy 300 
ton sody kalcynowanej. 1 

Na rynek szwaicarski sorzedaliśmy 
30 ton betanaftolu, 75 ton salmiaku 
oraz próbną partię smoły, 

Jusosława zakontraktowała dosta: 
wy:30 ton benzolu, 5 ton arsenu me 
taliczneśo į 10 ton chlorku amonu 
(salmiaku), 

— 


Kącik filatelistyczny 

Nowy znaczek pocztowy 

Na podstawie zarządzenia ministra 
poczt i telegrafów wprowadza się z dniera 
1 marca 1947 r. do obiegu i sprzedaży zna 
czek pocztowy opłaty wartości I zł, stano- 
wiący pierwszy .z f-miu znaczków seri 
„Kultura Polski". Rysunek znaczka przed 
stawia w środkowej części podobizny Jana 
Matejki, Jacka Malczewskiego Í Józefa 
Chełmońskiego. Pod podobiznami daty 
„1838—1893“, „1855—1929", „1850-— 
1914“. U dołu w dwu wierszach napisy! 
„Matejko — Malczewski — Chełmoński”, 
„Malarstwo“. U góry napis „Polska“, 4 
po jego bokach wartość znaczka „1 sio- 
ty“. - 

Kolor zuaczka niebieski. Znaczek jest 
perforowany i nieperforowany. 


aa 
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STANISŁAW 'PAGACZEWSKI * 
JESIEŃ 
Progmeni powieści, której akcja rozgrywa się w r. 1930) 
Październik był pogodny, w miarę ciepły i lagod- 
ay. Groza wojny rozwiała się jak poranna mgta, 
Było znów dobrzę i przyjemnie. Przed kilkoma 
dniami dostała kartkę od Stefana. Donosił, że 
wkrótce wróci do domu, Pisał entuzjastycznie o za- 


Jęciu Śląska, No i marzył o jak najszybszym powro- 
sie do miasla, gdzie już rozpoczął się na dobre rok 


miwersyteck;, 
Dokuczały jej tylko stosunki w aptece. Bloch 
ał sypiać po Here, Nigdy nie wiedziała czy 
ie mogła wyjść na o godzinie drugiej, 


Natomiast 


roka, zamaszysla przyroda podgórska. Pola wcho- | który przynosił na sprzedaż miotły brzozowe, zna* 
dziły na rynek, zalewały uliczki, tloczyły się ku |ła przygłupiego Jasia, który uśmiechał się do niej 
domom- z na całą szerokość swej bezzębnej gęby, znała chu- 

Pewnego popołudnia lunął nagły deszcz. Ina otu- | dą, chytrą Gucwinę, otyłą Kuropatwinę. gospody 
lona w pelerynę nie zeszła ze skały. Deszcz siekł | nię p się patrzy i sękatego sołtysa z Siem 'ech:ć 
ostro, z ukosa. W zenicie kłębiły się rude chmu- | wa, któremu świerzby nie dawały spokoju. Nie mo- 
rzyska — na południu i zachodz.e tkwiły w pozor- | gła się jednak przymusić do uprzejmości wobec lu 
aym bezruchu cemno granatowe zwały, prześwie- | dzi, do których trzeba krzyczeć na głos, którym 
tlone słońcem. w kilku miejscach. Słupy. światła |trzeba było powtarzać pytanie kilka razy, zanim 
vadały na dalekie wsie i mokre drogi. Wszystko | się uzyskało wybełkotaną odpowiedź. W okolicy by“. 
tśniło się jak rięć. Dachy chałup błyskały jak lu- | ło dużo id'otów obnoszących poważnie swe potwor 
stra. Za chwilę robiło się c'emno i zimno. Padał | ne wole. O mieszkańcach sąsiedniej wsi mówiono w 
grad. Kulki lodowe biły Inę po twarzy. Było jej m.asteczku, ' że: „Zborowiczoki nie ruszają szyja* 
dobrze. Opierała się wichrowi, śmiała się do tego | mi". Przychodził; dó apteki chorzy z receptami od: 
deszczu, do chmur i do szarpanych na wszystkie |znachorów — wyrzekali na lekarzy, płacili chee 
strony drzew, W a chwili ukazał się niespo- |nie za leki, zapisane jakiegoś Banię lue 

krótce wyjrzało słońce. ; 


na 
) przez 
dziewanie błękit, Na n'e- |K 


iej czy czwartej, każda minutka | pię rozpięła się tęcza, pod łukiem której czerniały | Doktór Serafin przychodził czasami do apteki w 
»późnienia wywoływała z jego strony pre jed słupy odchodzącej ulewy. Po skał- | momencie, w którym nie spodziewał się zastać Blo 
Wymówki. Ina znosiła to m w ei, że 


ce toczyły się ostatnie lodowe perełki, Ina wróciła |cha. Był to sympatyczny, starszy pan, dobrze już 
do miasteczka niosąc w oczach wspaniały połysk | tatusiowaty, o miłym wyrazie mądrych oczu. Po 
dalekich, srebrnych dróg, pnących się na wzgórza. lubił Inę i często na pogwarce z nią uołynęła mu 
Na rynku leżało mnóstwo żółtych liści z akacyj. To |nie wiadomo kiedy—godzina. Całe życie spędził 
już naprawdę nadchodziła jesień. neji 


może „jakoś to się poprawi”. 


Chodziła na samotne spacery okolicznych 
Wzgórzach, pokryt EREA N owcowyc 
skałek. Wspinała się nieraz na nie i ogarniała wzro- 

szeroki widnokrąg. Na południu błękitniały 
ty. W pogodne popołudnia i wieczory odci- 
nal się na tle nieba poszarpany mur Tatr Wyso- 
kich. Dolina rzeki kręciła się esowato pomiędzy 
wzgórzami, połyskując w słońcu wstędą gościńca 
í toru kolejowego, Wiatr szarpał sukienkę Iny, gdy 
stała na szczycie najwyższej skałki, z której wi- 
lać było miasteczko jak na dłoni. Tam, w otocze- 
*iu grupy drzew była apteka — mieisce jej obec- 
łego życia, Wobkało minsteczka pyszniła sie sze- 


t 


na prowincji — to w większych, to w mniejszych 
W połowie m'esiąca Bloch wyjechał do Warsza- | miasteczkach. Tu mu się podobało. Chciał tu 

wy i (A> została sama. Przez dwa tyśodnie nie ru- zostać do śmierci. Po prostu nie wyobrażał 

szyła się krokiem od apteki. Na szczeście ruch po- | życia w meście. Natomiast nie zachęcał nigdy Iny: 
czął się zmniejszać Wieczorami na ogół n'e było re- | do pozostania, 

cepte Klientela odznaczała się nadal wszami,j — Pani jest młoda i przed panią leży życie. Pand 
świerzbami i kołtunami. Początkowo wszelkie chłop- | by się tu zmarnowała. Mam nadzieję, że czeka par 
skie twarze były dla Iny jednakowe. Z biegiem, cza- |nią coś lepszego. Ale szkoda będzie naszych w% 
su nauczyła się je odróżniać. Poznawała już swo- |czornych posawędek. „i 
ich klientów z Dąbrowy tawisk, Wydyma- Jeszcze nie wyjeżdżam, panie doktorze — 


, Turzy, 
ja, Pokoków. Znała już małego karzełka Słowika. li kto wie kiedy wyjadę — odnowiadata Ina. 
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Z Teatru Miejskiego 


ki WIE GRE WAWESEUW WIEN T0 TT a > 


U „Szczeniakach”, 


Czy tak slormułowiiny tytuł rze- 


czy, o kiórej chce się pisać, ma sens | 
| kresu okupacji i tuż po okupacji Fran 


w odniesieniu do sztuki, której przy- 
fotowan'e weszło już w etap ostatnich 
prób? Czy ne posądzi ktoś autora o 
chęć zarcklamowania sztuki, która 11 
marca wejdzie ra afisz Teatru Miej- 
skiego w Lublinie? Odpowiedzi na je- 
dno į drugie pytan'e mogą być różne. 
,By je uprzedzić, oświadczam, że p'szę 
„dziś o „Szczeniakach” Rogera Ferdi- 
nand'a-.z dwu powodów: po pierwsze 
dlatego, że byłem na fragmencie pró- 
by sytuacyjnej, powtóre dlatego, że 
we właściwej recenzji, pisanej po pre 
mierze, staram się raczej o ocenę (w 
ramach możliwości człowieka dozna- 
jącego szeregu wrażeń jak najbardziej 
bezstronną) wartości j poziomu wyko- 
bania utworu, aniżeli o omówienie sa- 
mego utworu jako dzieła literackie- 
go. Take bowiem stanowisko recen- 


bardzie; właściwe. 
Czym tedv są „Szczeniaki”, jako u- 
twór Hieracki, przeznaczony do sce- 


sceniczny, tak į sztuka Ferdinand'a 
jest literackim opracowaniem pewne- 
go fraśmertu życia zbiorowego, grupy 
czy środowiska ludzkiego. W literatu 
rze teatralnej nie jest ta sztuka ja- 
zał aron re w precyzją pol- 
skiej wyprzedziły ją kie u- 
twory, jak: „Szkoła”  Kaweckiego, 
„Młody las” Hertza czy „Sztuba” Le- 
czyckieśo, w „literaturze obcej „Ma- 
tura” Fodora. 4 í 
Przy'oczone okoliczności nie obni- 
žają jednak w niczym indywidua!nej 
wartości „Sżczeniaków”, a już żadną 


miarą nie przesądzają faktu, że sztu-. 


ka Ferdinand'a, oparta na podobnym 
tworzywie literackim, niczym nie róż- 
mi się od swoich literackich poprzed- 
niczek, Autor francuski biorąc na war 
_ sztat swojej pracy motyw niecbcy je- 
go poprzednikom wziął go z nowego 
środowiska. Nikt bowiem kwestiono- 
wać się nie odważy, że pomiędzy mło 
dzieżą szkolną z epoki Kaweckiego, 
Hertza, Leczyck e$o czy Fodora a mło 
dzieżą nam współczesną, młodzieżą, 


lny, tak pow'ada: 
micznej realizacji? Jak każdy utwór j śmie!lają się prawić nam morały į za- 


GAZETA LUBELSKA 


NE S e ə 
GG ME FELENZĄA 
NEC SONA ROT BS STWIRENYGI PORN 


W „Szczeniakach” pokazuje nam | mi. Może ja jesiem dureń, ale wyda- 
autor młodzież szkolną licealną z o-| je mi się, że jeżeli się od kogoś żąda, 


cji. W opinii dyrektora hceum, z któ- |maej wskazać drogę prowadzącą do 
rym jako przedstawicielem świata na- | nieba”, 
uczycielsk.ego zgadza się przedstawi-| Szkoła myśląca wzniosłymi katego 


ciel rodziców p. Lamy, młodzież szkol | riami, których w życiu nikt nie prak- | 


ną cechuje „wiele pewności siebie, nie | tvkuje, ma niesłychany kłopot z wy- 
mniej hipokryzji, brak skrupułów, cał- | chowaniem grupki zupełnie „zdepra- 


kowity brak poszanowania władzy, | wowanych młodzieńców. „Wykóńcza |mijającej prawdy, 


żeby był aniołem, trzeba mu przynaj- 


Ste. 5 
- amy 


szlachetniejsze dobro, jako nieprzeny 
jający składnik struktury psych'czn 

młodzieży, z natury szlachetnej, d 

brej; pełnej wiary, miłości i kryszta 
lowego entuzjazmu Nauczycielka, p 
Bravard dokonuje swoją postawą, nie 
irazesami pedegogicznymi, całkow'ie= 
Bo przeobreżenia się „zdemoralizowa« 
nych” młodzieńców. Uszlacheśnia ich 
a raczej wskrzesza w nich przytło” 
czoną nalotem barbarzyństwa wrodza 
ną im szlachetność. M'łość do kobie: 
ty, ale i miłość do człowieku, jakirz 
jest ta kobieta—dokonuje raz jeszcze 
cudu. Cud polefa na uświadorieniu 
sobie przez "młodzież, — dzieki po- 
stawie nauczycielki — owej nieprze- 
jaka tkwi w powie- 


nieośraniczone zaufanie do samych sie | ją" oni jednego nauczyciela po dru- | dzeniu jedneso z uczniów: „Jedynym; 
bie „Zamiłowanie do zbytku ; używa=|fim, tolerując z uśmiechem pobłażli- | rzeczami, które się liczą, są umysł i 


nia życia, skłonności do intryg, spi-| wości grzmiącego z piedestału umoral 


sków i nodejrzanvch interesów, opor- | nenia dyrektora. Moralizatorstwo nie 
ność wcbec rzetelnego wysiłku, soli-j przemawia do przekonania mlodz'eży, 
darność w występkach, cynizm, ińte- | klóra ckreśla swoje stanowi*"o słowa 
resowność" i'9. mi jedpeśo z uczniów: „Niech oni 
Sama młodzież wie o sobie to wszy-| (19. rorośl.) zaczną. Niech się staną 
stko, ale przyczyny tych zjawisk szu- uczciwi, wsnaniałomyślni, miłosierni, 
ka nie tylko w sobie, ` przyczynę żę Sprawiedliwi. Wtedy spróbujemy się 
znajduje w społeczeństwie dorosłym,, 2 nmi dogadać". 
skoro jeden z | cenlistów. rakreśliwszY | 


małżeństwa ich syna z Żiłberta, stosu- 
nek obrzydliwie handlowy i riemora'- wa znaczeniu W młodzież jakby pio- 
„l to ci ludzie o- run strze!!!. Zanika w niej wszystko, 
co złe i nieszlachetne, a zjawia się — 


lecać nam, byśmy gardzili pieniędz- |ukrvte pod cienką warstwą zła naj- 


DONAA r W WETMĄ R MEAT PETEY (WY PE ZIPK A WIM OE WE 444 E TM ADANIE 


Poprawa sytuacji zdrowotnej 


H kowano dane o liczbie zgonów w War- 

w kraju | szawie, Łodzi. Poznaniu i Bydgoszczy, 
Opinia publiczna- niejednokrotnie wedlug poszcześólnych kwartałów 
alarmowana była tw'erdzeniem, że 8 i 1946 r. Z danych statystycz- 


wojnie więcej mamy zgonów niż uro- i : 

dzeń, Zjawisko to jest nieprawdopodo Ryga $ SB i zip BN 

bne thoś brak ram ogólnopaństwowej | *Wwartału 45 r. do wartalu 40 r. 
na teren'e badanych miast liczba zgo- 


statystyki ruchu naturalnego ludno- 

ści. nów zmniejszyła się dwukrotnie. 
Ludność nie zgłasza w° urzędach! Drugim objawem poprawy sytuacji 

stanu cywilnego wszystkich urodzin, a zdrowotnej. jest spadek zgonów na 

nawet z”onów, co stw'erdza się szcze- gruźlicę, W okresie od III kwartału 

gólnie na wsi; Badania Głównego U-| 1945 r, do III kwartału 1946 r. śmier 

rzędu Statystycznego za rok 1946 da tel = oc: i 

ły znaczną nadwyżkę urodzin nad zgo ność na gru ice zmniejszyła się 

nami, A ponieważ urodzenia są rza- | przeszło dwukrotnie, co odpowiada sta 

dziej meldowane w aktach stanu cvy- nowi przedwójennemu. 

wilneto niż zgony, dochodzimy do | Zasadniczym czynnikiem zmniejsze 

śię EEA mamy przyrost-natural- |nią się śmiertelności w kraju jest po- 
y 3 = warunków materialnych, a prze 


W to środowisko „zzpsutej do fron | 


zenta teatralnego wydaje mi się naj-, stosuno!% rodziców ne-rzeczoneśo do tu" młodzieży wchodzi nauczyciel =] 
; i kobieta. Człowiek w całym tedo. sło-tce gromadkę zbuntowanych 


| serce", albo: „Tylko uczucia mają zna 


czenie, a nie forma, w którą się je u- 
biera". P. Rravard dokonała cudu, bo 
mala znaleść w soye klucz dò jego 
realizacji wiedziała bow'em, że „naue 
ka pod przymusera traktowana jest ja 
£9 ciężka kara, prowadzona w atmo- 
sferze niecheri ; buntu dnie bardzo 
mierne wvnik:*, — „Postawiłam sobie 
— oświadcza dyrektorowi — zajmują 
ce zadanie: powierzył pan mciej onie 
iiewo!ni 
ków, Postanowiłam zrobić z a'ch lu 
dzi wolnych i odpowiedzialnych za 
swoje czyny”. 

Jakiekolwiek zarzuty mo*ślibwśmy 
postawić autorowi „Szczen sków”, nz 
nać musimy zasadniczy walo utwos 
ru sceniczneśo: szuka Ferdinand'a 
nosiąda problemat głeboki i aktualny, 
Zmusza nas, aułor do zastanowienia 
sę nad pytaniem czy współczesne po 
kolenie dorosłych ma wystarczajacą 


legitymacje do wlasciwego wychowy* , 


wania młodzieży. Sztuka wzbudzi, nie 
watpliwie, poważne zainłeresawanie— 
jej scen'czne powodzenie zależeć be- 
dzie od tego, jak pojal ja i opracował 
reżvser p. M. Chmielorczvk, oraz ze 
spół aktorski z p. T. Pasławska iako 
nauczycielka Bravard na czele, Przw 
puszczać należv, że p. Chmielarczvk, 
ulubieniec publiczności jako aktor, 
nie okaże s'ę mniej uzdolnionym re: 
Żyserem. Na debiut reżyserski p. 
Chmielarczyka czekamy ze snokojem, 
Ciekawi jesteśmy również. jak wywią 
że się p. Pasławską z bardzo trudne 
go zadania jedynej w sztuce postach 
kob'ecej, Możliwości tej aktorki są 


W „Biuletynie Informacyjnym Głów 


ła o! okupacji — ist- 
którą przeszła okres pac nego Urzędu Statystycznego" opblies 


nieją poważne różnice. 


PON AC OAZA ARCE 

Gdzież są te chwile kiedy mgły poranne tańc 
Saa ar a (acha 20 wilson 5 stach Pa. 
wach? Strumień szemrał i bulgotał po kamieniach, 
Pac, polanach. Feat stanie się cy iera bi- 
Jącą w brzegi z wściekłym uporem, lo, — 
o ulewo — o drzewa — o ziemiol — Idzie strasz- 
nel Idzie przerażające! Drżysz z trwogi, bo idzie 
Zagłada z krwawymi warkeczami chmur, z lilio- 
wymi błyskami oczu — z zimnymi į mokrymi łap- 
skami, z pazurami drapieżnych piorunów... 

Koniec. Speaker powtarza nazwę wykonanego 
"utworu: Ro 

,— Na zakończenie usłyszeli państwo XII Rapso- 
dię Lista w wykonaniu orkiestry Filharmonicznej. 
Obecnie usłyszą państwo skrzynkę rolniczą. 
Ina podnosi się z fotela. Trzeba wrócić do swe- 
pokoiku. Wkrótce może nadjechać chłop z re- 


Pod koniec miesiąca słońce zniklo na szereg dni, 
Ni stąd ni zowąd zakończył się październk, 
spłynął ku rzece w strudze ciekłego błotka. 
Były Zaduszki. 
« Cmentarz jarzył się światełkami we wcześn'e za- 
padającym zmroku jesiennym. Pola były odległe | 
i nagie. Słabe płomyk: lampek lizały zescałą tra- 
wę grobów. Pachniało woskiem, stearyną i gałę- 
ziami świerkowym. Zaczął mżyć deszczyk. W ap- 
tece trzeba było świecić lampę. Zaczęły się kło- 
poty z dolewan'em nafty, obcinaniem knota, dopra- 
szaniem się leniwej służacej o wyczyszczen e 
Wyk l szefa, I 
orzystując nieobecność na pewnego 
dnia psi zaa pipar radiowym w pokoju 
- aypialnym i nastawiła jakąś krajową stację... 


LL: 


Z 


„Chmury pędzą stadem sine porozrywane. | $0 
tey >> „osi i wie zy tanca (Epia, por.eważ widziała konie, stojące przed ga- 
` szpary i świat wtedy płonie romnym poża- | "netem na. Z ciemnego ką ju wy-. 
a a z dia alli at Aia erhi dzikiej skakują słowa o lucernie, oborniku i pasiekach. 


Ina wyłącza aparat. Tak jej żal muzyki, tak jej 
żal tańca, Krakowa.. Wygląda przez okno. Rze- 
czywiście — ku aptece jedzie fura. Trzeba zapo- 
mnieć o XII Rapsodi Lista, o „Valse brillante" 
Chopina, trzeba skupić uwagę na recepcie. Żebyż 
tó tylko nie były pigułki z kreozotem, bo nie moż- 
na się później przez długi czas pozbyć przykrego 


i groźnej kłębią się coraz zawilej — małe strzęp- 
ki lecą z góry na dół, wiosłują nad szczytami 
drzew pozieleniałych z trwogi. Las milczy. Jesz- 
cze rano dzwonił cały melodią ptaków, zachłystu- 
jących się radością życia. Teraz wbił się w ziemie, 
rozstawił sękate podpory pni w oczekiwan 'u strasz- 
eyiwi 
Jeszcze przed pół godziną nieskalany błękit wy- | 7773%5u rąk. + 

i ciche pieśni żniw zlekka szumiącym ga-| Marek wyłączył aparat. Nie interesował się ce- 
łęziom. Ale już zbliża się groza. Ogniem iaga jinait makuch Ínianych ani zwyżką otrąb. Zresztą 


po skołtunionych łbach chmur. Biegn., sbłoki z roz-|znów go rozbolała głowa. Pomyślał, że trzeba bę-|ty usiadł 


agaiiin A aasi o ponn FEAE SLS, ojoj pelaste na 8 e. Cichy do- 
z za na wynios  pagódowatych świer-| mek na prowincji n go. Ci Lusia już nie- 
kach, Cieknie z nich sina krew i harwi isliwia. Perra h zapraszała go do siebie, Była starsza, 


* 


de wszystkim poprawa sytuacji żywno 
owej. 


wielkie, ale i zadanie tym razem nie 
mniejsze. S. Pki. 


jazd. Ale już na dłużej — na odżywienie i odp 
czynek po chorobie. Lekarz bardzo namawiał. 
— Od 


samotna, więc z radością powitałaby jego przy 


pan nerwowo, będzie pan dobrze - 


pocznie 
jadł i chodził na spacery. To panu dobrze zrobi . 


Marek już od dawna pragnął pomieszkać troch 
na prowincji. Chciał poznać tak odrębny i ni 
egzotyczny światek małomiasteczkowy, Nigdy nie 
miał na to czasu. A teraz nadarzała się sposob- 
ność, 

— Będę mógł nareszcie coś porządgego napisań 
i przeczytać — pomyślał — i perspektywa spe 
dzenia kilku miesięcy w miasteczku nabrała nęcą: 
cych kolorów. Zobaczy jesień, zimę i przedwiośnie 
aj luz E jak żyją Inine NAD od dzie 

ąpali się w łazience z trycznym piecy* 
kiem i nigdy nie zaznali dobrodziejstwa water cio 
zetu 


To też po załatwieniu formalności urlopowych 
i za u ciotki o przyjęciu jej zaproszenia 
Marek wsiadł do pociągu i pewnego szarego poram 
ka listopadowego, znalazł się na peronie male! 
stacyjki. Mgła wisiała na bezlistnych już drzewact 
— szyny ginęły w popielatej, nieprzenikliwej mə 
sie zalewającej świat, ń 

Ruszył ku miasteczku. À 

W tej chwili Ina wchodziła do apteki wzdryy 
wy się wskutek panującego w niej mroku i chła 


Zaczynał się znów dzień pracy, Naczelnik pocz 


R ł za zoom se gminy tain pe 
rowiec z maszyny do pisania, a pani Dw 
irbis do śniadania na dwie CJE) żę 

y | ny. 


Zygmunt Szczepański opuszcza Lublin?! 


Co będzie z 
Chodzą po Lublinie nie tyle już słu 


chy, ile ierdzające się ze wszel- 
kich źródeł kalanna iż Zygmunt 


Szczepański, dyrygent orkiestry sym- |wa nie miały dla nich innego locum, 
Lubelskiej — | jak komórki po prostu na poddaszach 


fonicznej Filharmonii 
opuszczą nasze miasto, 
Cóż jest przyczyną tego? 
Otóż — kwestia mieszkaniowa, po- 
dobnie, jak wtedy, 


(API) Łatwiej jest rozbudować aparat 
administracyjny, niż dokonywać koniecz- 
nego, nieraz bolesnego likwidowania jego 
przerostów. A przerosty te były nieunik- 


-~ nione w trudnych chwilach organizacji 


władz państwowych, w dobie powojenne- 
go zamętu, gdy niejednokrotnie wydawa- 
ło się nam, iż skutecznym lekiem na te 


"czy inne niedomagania będzie powołanie 


io życia nowego urzędu. Toteż niełatwe 
zadanie mieli kontrolerzy Ministerstwa 
Skarbu, którzy przed niespełna pół ro- 
kiem zasiedli we wszystkich  resortach, 
łokonywując. radykalnych nieraz skreśleń 
wydatków, uznanych za zbędne. Wynř. 
klem tej akcji, wynikiem po -drakońsku 
aiejednokrotnie wprowadzanych w życie 
oszczędności, jest fakt, że wykonanie bud 
łetu aa rok miniony dało Skarbowi Pań 
stwa miast spodziewanego deficytu, po- 
ważną nadwyżkę dochodów nad wydat- 
kami, a przecież zrównoważony budżet 
jest jednym z nieodzownych warunków 
„stabilizacji gospodarczej. 

Ustalony przez Ministerstwo Skarbu pre 
śminarz budżetowy na rok bieżący za 
myka się również nadwyżką w kwocie 11 
miliardów. Nadwyżka ta, to wpływ z Da- 
ainy Narodowej, który zgodnie z jej za 
bżłeniem, został przeznaczony w całości 
aa inwestycje na Zjemiach Odzyskanych 

Nie ulega: jednak wątpliwości, że aby 
łe popaść w deficyt, będziemy musieli 
M Z Z Z NA ZA Z AO AK OZ 


Na wykończenie. szkały 
< przy ul. lipowej ` 


Jako dalszy ciąg ofiar na wykończe 
ul. 


sie Szkoły przy ul. Lipowej wpłacili: 
cy Spółdzielni Wydawni- 


«mej „Czytelnik w Lublinie (Delega- 


tura, Wydział Kolportażu į Księgar- 
nia): składki od poborów za m-ce: li- 
stopad i grudzień 1946 r., styczeń, lu 


ty, marzec, kwiecień i maj 1947 r. 


10.000 zł. — Związek Zawodowy Pra 
sowników Notariatu w Lubl.nie skład- 
ki za m-c styczeń 1947 r. 1.160 zł. 
Wezwana klasa IV Szkoły Powsze- 
chnej Nr, 21 wpłaca 180 zł, i wzywa 
> a fre 
; ółem do dnia wczorajszego wpł 
aęło do Redakcji „Gazety Lutelskiej? 


- 301.498 zł. 


0 wypadek nie trudno 


_ Postępowanie większości dozorców do- 
mów staje się coraz dziwniejsze. Nie dość, 
te pomimo wezwań władz, Milicji Oby- 
watelskiej i prasy trwają w nieugiętym 
oporze i w dalszym ciągu nie myślą po- 
sypywać chodników piaskiem czy popio- 
łem i usuwać z nich śnieg, ale niejedno- 
krotnie rrzucają śnieg z dachów na gło- 
wy przechodniów. Taki wypadek zdarzył 
ię w dniu wczorajsrym na ulicy Kapu- 


cyńskiej. Dozorca domu Nr 2 zaczął u- 


suwać śnieg z dachu, nie uważał jednak 
za stosowne ogrodzić chodnika w celu za. 
pobieżenia wypadkom tak, że przechod- 
niów ostrzegały dopiero rozpryskujące się 
im przed nosem swały zrzucanego śnie- 
poj 


Uderzenie w głowę kupy ciężkiego, wil- 


-gotnego śniegu nie jest ami zdrowe ani 
~ przyjemne. Dozorcami więc hołdującym' 


zasadom „sobiepaństwa'", powinna zain- 
teresoweć się Milicja. (t) l 


było wyjechać z Lublina, 


gdy kilkoro akto- pańskiego wspomniane instytucje za- 
z CAO 4 CK OO A R ROPA EYE WC a 


0 racjonalną i oszczędną gospodarke 


Szkoły Powszechnej Nr. 6. 


| do wstąpienia do liceum. 23 


GAZETA 


w; m Ichowały się odmiennie, Ni 
Fi i h A a ryj © n ie 2 to, by ej lepiej, Pizecźwiio Aad 
w rzej. 


ponieważ TYG 
Zarząd Miejski i Komisja Mieszkanio | sztuki. Zygmunt Szczepański obiecał 
przeprowadzić w ramach Festivalu o- 
twarcie Filharmonii Mio'stięi į pery- 
gotować do tego orkiestrę sym fowicz= 
ną. Postawił jednak warunek, iż w za 
mian za to otrzyma mieszkanie. Wła- 
dze miejskie zagwarantowały mu to 
na piśmie. r 

I co się stało? 

Otwarcie Filharmonii było (i to u- 
roczyste, do czego przyczyniły się w 
dużej mierze i potoki wzniosłych fra 
zesów, płynące z ust ojców miasta), 
koncert orkiestry symfonicznej był, 
„owe” pismo było, jednego tylko mie- 
szkania.do tej pory — nie ma. 

Pomijając już to, że tego rodzaju 
postępowanie władz miejskich jest nie 
unikając zbędnego szafowania publicz | właściwe, wydaje się nam, że zaszło 
nym groszem, wszelkiego marnotraw-|tu pewne nieporozumienie, Mianowi- 
stwa. Że zaciskanie pasa się w władze miejskie uważają, że Zyg- 


niektórych domów (do tego — nie- 
skanalizowanych). 


rów Teatru Miejskiego zmuszonych W pażdzierniku ubiegłego roku u- 
W wypadku jednak Zygmunta-Szčze 


nadal — i to intensywnie — oszczędzać. 
Nie obejdzie się bez likwidacji dalszych, 
istniejących w aparacie  administracyj- 
nym przerostów. Z wielu pozornie konie- 
cznych wydatków wypadnie zrezygnować, 
Podobnie oszczędnie będą musiały go- 
spodarować przedsiębiorstwa państwowe, 


opłaci — nie ulega wątpliwości. Choćby z | munt Szczepański winien dołożyć 
tego względu, że podobnie jak w gospo- | wszystkich starań, by zostać w Lubli 
darstwie indywidualnym, tak i w gospo- 
darce państwowej zrównoważony budżet 
oznacza możność spokojnej, pozbawionej 
dręczącej troski o dzień jutrzejszy, pra- 
cy. Chroni od przykrych, niemiłych nie* 
spodzianek. Stwarza atmosferę zaufania 
do Państwa. Pozwala wierzyć, że jego za- 
mierzenia gospodarcze będą wprowadzo- 
ne w życie. 


nych mi nie przyjęły go z otwar 
tymi ramionami (co zresztą już czy- 
nią), ile razy występuje tam gościn- 


rządzono w naszym mieście Festival 


x 


Nr 62 1730) 


nie, w momencie, gdy w Lublinie nę 
ma dla niego mieszkania, nawet — ml 
mo przyrzeczeń, 

"Nic też dziwnego, że Zysmunt 
Szczepański ne pracuje już — jak 
|jsię dowiadujemy — ani w Filharmo 
„nii, ani w Szkole Muzycznej. 

Podając to do wiadomości publicz 
nej zwracamy się do właściwych czy 
ników z zapytaniem: Komu właściwie 
zależy na_tym, by Lublin cofał się 
kulturalnie j zamienił się w końcu w 
zabitą deskami mieścinę prowinciana!- 
ną? (L). 


nn z nA Hp 


| Konferencja prasowa 


w „Społem” 

Wczoraj odbyła się w lubelskiej dele 
gaturze „Społem“ z udziałem przedstawi. 
cieli „Gazety Lubelskiej“, „Sztandaru Lu 
du“, miejscowego oddziału PAP į dzienni. 
ka „Wolność“ konferencja prasowa. 

Sprawozdanie z konferencji. zamieście 
my po otrzymaniu odpowiednich materia- 
łów ilustracyjnych z referatu prasowego 
„Społem. (t) 

<p OM 


Kradzież w berlińskim Z093 

W berlińskim ogrodzie zoologicz= 
nym skradziono ostatnio kilka raso- 
wych kóz i sarny. Ochrona Zoo mu 
siała zostać wzmocniona, Za wykrye 
cie „porywaczy” zwierząt wyznaczone 
nagrodę. 


Działalność oświatowa 
Lubelskiej Spółdzielni Spożywców > 


ASK 


no-Wychowswczego, wzmianki o bliskich 
i dalekich spółdzielniach. 

Redakcja i admini.tracja „Spółdrielcy 
Lubelskiego“ mieści się w Wydziale Spo- 
łeczno- Wychowawczym LSS, ul. M. Bucz- 
ka 4. . r 


Konkurs spółdzielczy 

Wydział Społeczno-Wychowawczy LSS 
ogłosił konkurs na napisanie deklaracji 
ideowej na temat „Jakie korzyści daje 
"spółdzielnia spożywców?”. 

Udział w konkursie mogą brać wszyscy 
(z wyjątkiem starszych, znanych działa- 
czy spółdzielczych). Praca konkursowa 
winna być Krótka (najwyżej jedna strona 
pisma maszynowego z pojedynczym odstę 
pem). 

Termin konkursu upływa z dniem I ma 
ja 1947, Prace konkursowe należy nad- 
syłać pod adresem: Wydział Społeczno 
Wychowawczy LSS Lublin, ul. M. Bucz- 
ka 4, z adnotacją Konkurs W.S.W. 


< mŚSpółdzielca lubelski” 

Pod tym tytułem Wydział Społeczno- 
Wychowawczy Lubelskiej Spółdzielni Spó 
żywców wydał jednodn'ówkę, nawiązu- 
jacą do tradycji „Spółdzielcy“, czasopisma 
LSS z lat 1916—1925. 

Jednódniówka ta jest próbą wznowie- |. 

nia regularnie wychodzącego „Spółdziel- 
cy Lubelskiego", pisma, które ma wytwo- 
rzyć bliższy kontakt między władzam: 
spółdzielni a „członkami, informować 
członków o wszystkich zdmierzeniach i 
osiągnięciach Zarządu, o cenach i nowych 
towarach, wreszcie o pracach Wydziału 
Społeczno-Wychowawczego. 
„Na treść wznowionego „Spółdzielcy Lu 
belskiego* składają się: artykuł wstępny 
Pt. „Dlaczego chcemy wznowić „Spółdziel 
cę*?", artykuł na temat Zebrań Dzielni- 
cowych, na których członkowie LSS do- 
kcnają wyboru delegatów na Walne Zgro 
madzenie oraz Komitetów Członkowskich, 
Kalendarz Zebrań Dzielnicowych, omówie Dla najlepszych prac przeznaczone są 
nie Konkursu Wydziału Spełeczno-Wycho | następujące nagrody: Jedna I nagroda — 
wawczego LSS, Wiadomości z Działu Haa | 6.000 zł, dwie II nagrody — po 3.000 sł, 
dlowego, Komunikaty Wydziału Społecz: | oraz trzy II nagrody — po 2.000 zł. 


Historia szkół lubelskich (8) ` 7 
Szkoła Budowniciwa 


"W czasie okupacji 3-ch nauczyciel szko 

ły straciło życie. O wielu aaginionych 
wówczes qczniąch nie ma pewnych da- 
nych. - 

W roku bieżącym szkoła przy ilości 16 
klas posiada 424 ucmiów w gimnazjach 
i 04 — w liceach. 

Szkoła wydała po-wojnie 80 absołwea- 
tów, w tym 71 gimnazjalistów i 9 cea- 
listów z tytułami techników budowlanych 
lub drogowych. "' s 

Największą bolączką szkoły są buki w 
personelu nauczającym, których zapeł- 
nienie jest b. trudne, ze względu na brak 


Szkołę Budownictwa założyło w r. 1929 
Tow. Szkoły Budownictwa, Stanowi ona 
do chwili obecnej własność społeczną. 
Szkoła posiadała 8 wydziały: budowlany, 
drogowy i melioracyjny, które to szkoły 
Średnie” przekształcono na skutek refor- 
my szkolnej w gimnazjum drogowe i li- 
cea: drogowe i budowlane. 

"W okresie okupacji szkoła, jako zawo- 
dowe, mogła nadał — po krótkiej przer- 
wie — pracować. W r. 19442 szkole przy- 
było gimnazjum budowlane, zaś w r. 1943 
— miernicze. tworzono również tzw. 
„KP*, czyli Kurs Przygotowawczy do Li- 
ceum. Kurs ien był w rzeczywistości gimn- 
nazjum, a ukończenie jego uprawniało 


Biblioteka L SS 

Prawdziwą chlubą Lubelskiej Spółdziel< 
ni Spożywców może być biblioteka, zało- 
żona w r. 1916. W chwili wybuchu woj ay 
ten wzorowo zorganizowany księgozbiór 
liczył 8 tysięcy tomów. W czasie wojny 
biblioteka LSS poniosła olbrzymią stratąt 
przeszło 6 tysięcy tomów uległo zniszcze- 
niu i rozgrabieniu. Dziś biblioteka liczy 
już 4.000 tomów i obsługuje 841 czytel: 
ników. ; 

Opłaty za abonament są bardzo przy 
stępne, wynoszą 40 zł m'esięcznie dla 
obcych, 20 zł dla członków LSS i 10 zł 
— dla pracowników. Bibiicieka mieści się 
przy ul. Kapucyńskiej 6. 

Inne osiągnięcia 

Ostatnio Wydział Społ. -Wych. -LSS przy 
stąpił do zorganizowania chóru i koła 
dramatycznego, zrzeszających członków i 
pracowników LSS. : 

LSS zorganizowała dla swych pracow: 
ników kurs spółdzielczy. Wykłady z dzie 
dziny spółdzielczości, towaroznawstwa, 
rachunkowości, techniki i organizacji 
sprzedaży oraz artymetyki handlowej od 
bywają się we wtorki i w piątki w szkole 
Vetterów vd godz. 18 do 20. 

Niezależnie od tego kursu grupa pra- 
cowników LSS przerabia zespołowo kurs 
przysposobienia spółdzielczego Spółdziei- 
czych Kursów Korespondencyjnych (S. K. 
K.). 
aa LSS została udostępniona 
członkom i pracownikom spółdzielni co- 
dziennie w godzinach wieczornych od 1? 
do 20. W świetlicy znajduje się radio, sza 
chy, domino i bezpłatna czytelnia czaso 
pism. 

Plany na przyszłość 

LSS nabyła plac wraz z dwoma doma 
mi przy 'ul. M. Buczka róg Miedzianej 
W przyszłości stanie tam wielki gmach, 
który pomieści wszystkie biura LSS, bi- 
bliotekę, czytelnię, świetlicą i salę ze 
W najbliższym czasie LSS przystępuk 


pedagogów, a zarazem fachowców. (L) |do budowy własnych garaży. (j) 


Nr 62 (750) 


541.751 q cukru 


cukrownie w woj. lubelskim 


W dniu wezarajszym w sali TUR w Lu- 
błnie odbył się por -aprnijny zjazd Stow. 
Prac. Technicznych Oddziału oraz dele- 
gatów Zw. Zawodowych i Rud Zakłado- 
wych z poszczególnych cukrowni Okręgu 
Lubelskiego. 

Obrady zjazdu zagaił nacz. dyrektor 
Zjednoczenie Przemysłu  Cukrownic 
db. Wiszniowskłi. e 

Wzrost produkcji 

Przedstaw ciel Zarządu Głównego Z. Z. 
Prac. Przemysłu Cnkrowniczego ob. Ko- 
"grorowski zobrzzował osiągnięcia przemy 
sta cukrowniczego w okresie. ostatniej 
kampanii. W roku 1945/46 wyproduko- 
wano w Poisce 1.698.570 q cukru, z cze 
go na Okręg Lubelski przypada:335.7: q. 
W roku zaś 1946/47 podnies:'ono produk- 
cję na 3.750.000 q, czyii o 121 proc. W 
Okręgu Lubelskim zwiększono produkcję 
g 335.774 q na 541.751 q. czyli o 205.977 
4,.tj. procentowo o 61,3 proc. 


Wyniki kampanii 
Następnie inż. Wiszniowski złożył ogól 
ne sprawozdanie cyfrowe z wyników kam 


panii. Przedstawiają się one następują- 
co: ogółem zakontraktowano 29.696,48 ha, 
chsiano rzeczywiście 25.557,13 ha, czyń 
86 proc. zakontraktowaneg. obszaru. 
Zbiór rzeczywisty wyraził się cyfrą 
3-729.759.37 q, przy czym średnio z t ha 
zebrano 146 q, tj. 117,5 proc. w stosunku 
do przypuszczalnych zbiorów. Przerobio 
no 3.645.849 q buraków; przeciętnie s 
dobę cukrownie przerabiały 75968 q. )- 
trzymano 541.751 q cukru, zatem wvds- 
tek w stosunku do przerobionych bura- 
ków wynosił 14.86 proc., zaś z ł ha ob- 
szaru plantacji otrzymywano przecie!n e 
21,2 q cukru. W okresie kampanii zatrud- 
niano ogółem 13.348 ludzi. 

Sprawozdania delegatów Zw. Zaw. i 
Rad Zakładowych * dące następuym 
punktem zjazdu, wykazały harmonijną 
współpracę Rad z dyrek. mi. 

W dalszym cirgu inż. E. Graszczyński 
złożył opisowe sprawozdanie z przebie 
gu kampanii w Okręgu, wymieniając cu- 
krownie w porządku alfabetycznym. 


Poszczególne cukrownie 


w roku 1916/47 psze-! 
rabiała oprócz wła- 
snych buraków także | 
buraki cukrowni Wło 
stów. Pod względem ilości przerobionych 
buraków i wyprodukowanego cukru za: | 
jela 3-cie miejsce w Okręgu, 2 5-te w Pol- | 
sce. 


Cukrownia 
Częstocice 


AE wywiązywała się do- 
Cukrownia brze ze swych zadań 
Garbów okresie ostatniej kam 
p panii i miała wydatek 
eukru lepszy, niż przeciętny w Okręgu, 
pomimo iż w okresie kampanii odczu- 
wała brak wapna. Znalazła się na 7-ym 
m.ejscu w Okręgu. Ą 
> pozostawia wiele do 
życzenia pod wzglę- 
dem stanu technicz- 
nego tym bardziej, iż 
fest dotychczas niezelektryfikowana.Mimo 
to kampanie można nazwać udaną j Kle- 
mensów zakwalifikowanc na 6-te miej- 
sce. Zamierzona przebudowa cukrowni w 
reku bież. nie będzie mogła jeszcze dojść 
do skutku z uwagi na brak funduszów. 
z jest największą cu- 
Cukrownia krownią w Okręgu : 
Lublin w kampanii 1916/47 
s przerohiła najwięcej 
buraków. Kampania trwała dość długo, 
go 88 dni, jednak bez postojów, co świad- 
«cy e dobrze przeprowadzona remon- 
de. Cukrownia zajęła 8-cie miejsce w O- 


Cukrownia 
Kilemensów 


miała najdłuż i b. 

Cukrownia trudny zz ln 
Łubna - panii. 24 doby trwały 
postoje, spowodowa- 

ne niedostatecznym dowozem buraków. 
Słabą stronę stanowi również stacja wi- 


———— MM [c MM 


Według rozdzielnika na m-c marzec br. 
*szyscy posiadacze kart żywnościowych 
f kat. otrzymają po 10 dkg mydła 4 0,25 
xg proszku do prania. E 

Na nasze województwo przydzielono 
6.300 kg mydła i 15.750 kg proszku. 

Ponadto stosownie do liczby kart I kat. 


WŁADEK ma trudno 


„PR 
Boom TYGODNIK 
Cena egz. Zł. 19.- 


może mu przyjść z pomocą 


W prenumeracie kwartalnie zł, 50.- 


rówek. Pominso najlepszego zbioru bora- 
ków z i ha i największego wydatku cu- 
kra w Okręgu, zajęła nna 8-me miejsce. 
zakwalifikowana na 
9-1ym miejsca w O- 
kręgu, mimo, iż osią- 
gnęła lepsze wyniki 
w porównaniu z rokiem ub. Poważną prze 
szkodę w pracy cukrowni stanowi dowóz 
"UZ TERIUG D VAZ. ARU IRA PORTA REE REI EE | 
oda opada, lody sioją 

W poniedziałek notowany był dalszy 
spadek wody, której stan wynosi: w Kra- 
kowie —250 cm, Szczucinie —?259, San- 
demierzu —231, Solcu —140, Puławach 
—288, Dęblinie —?67. Lody również na 
da! stoją. Grubość lodu w Szezucinie wy- 
nosi 46 cm, Sandom'erzn 41, Solcu 50, 
Puławach 54, wreszcie w Dętyinie 48. (L) 

—o00-— 


p 
Zakończenie kursa 
w Studio Kosmeiycznym 

W niedzielę dnia 2 bm. odbyło się w 
Stadio Kosmetycznym przy ul. Cichej 5 
uroczyste wręczenie dyplentów absoi- 
wentkom i absolwentom Kursu Kosmety. 
ki Leczniczej į Masażu Ogólnego. Trzeba 
podkreślić, iż wszyscy uczestnicy kursu 
nie wyłączając 8 ociemniałych, otrzymal: 
dyplomy, jakkolwiek egzaminy były dość 
trudne i utrzymane na wysokim poziomie. 
Po odbyciu 4-miesięcznej praktyki w Stu- 
dio absolwenci kursu otrzymają z Urzę- 
dn Wojewódzkigo pozwolenie na prowa- 
dzenie własnych gabinetów  kosmetycz- 


nych, które mają zamiar otworzyć prze- 
ważnie ża prowincjł. 


Cukrownia- 
Opole 


Mydło i proszek do prania na kartki 


otrzymają przydziały mydła i proszku 
Zje. 1oczone Centrale Aprowizacyjne: ko- 
lejarzy, hutników, górników i metałow- 
ców. Należy dodać, że niezależnie od przy 


działów kartkowych górnicy i hutnicy o- 
era dodatkowe przydziały 
dta. 


my- 


(L) 


ści. w nauce... 


ZYSJAGCIEL” 


| DLA STARSZYCH DZE 


GAIETA LURFRESRA 


rodukował 


burakyw cukrowych kolejką wąskatoro- 
wą. Przerwy w fabrykacji trwały 62 go 
dziny na skutek uszkodzeń pasów trans- 

misyjnych. 
; smajduje się na 2-gim 
Cukrownia m.ejscu pod wzglę- 
dem przerobu bura- 


Przeworsk 
ków i cukru, zaś na 


i-szym w ogólnej klasyfikacji wśród cu 
krowni Okręgu z wwagi na wzorowe prze- 
prowadzenie kampezaii i wyjątkowo ładny 
cukier. 


posiadała małe moż 
liwości przerobu. Ha- 
mującym czynnikiem 
był niedostateczny 
transport. Cukrownia znajduje się na 
4-tym miejseu w Okręgu. 


Cukrownia 
Rejowiec 


została uruchomiona 


Cukrownia dopiero w grudniu 
1945 roku i dotych- 


Strzyżów 
f czas odczuwa puważ- 


my brak personelu technicznego i kiero- 
wniczego. Gdyby nie te trudności mogła- 
by dojść do normalnego przerobu, a prze- 
robiła tylko połowę buraków, część zaś 
oddała do cukrowni Klemensów, Rejo- 
wiec į Wożuczym. ; 
: . była przed wolną je- 
Cukrownia 
Wożuczyn stawionych <cukrow- 
ni. Obecnie mimo, iż 
jest jedną z najmniejszych, wywiązała się 
doskonale ze swych zadań i uzyskała naj- 
większy wydatek cukru w Polsce. Zajęła 
2.gie miejsce i osiągnęła największą ilość 
wyprodukowamegoe cukru na 1 robotn. 

godz. 
< ~ była w 1946/47 roku 
Cukrownia nieczynna. O ile in- 
westycje zostaną u- 


Włostów 
kończone, stanie do 


pracy od jesieni bieżącego roku. 


[godni pożałowania. 


Sta 7 
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|Z listów do Redakcji 
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Jeszcze jedne 


podwórko 

Szanowna Redakcjo! 

W kilku numerach „Gazety Lubek 
skiej" widzę niezmiern'e interesujące 
artykuły na temat „porządku“, utrzy- 
mywariego na lubelskich podwórkoch 
Czytam o różnych niedociągn 'eciach + 
zaniedhaniach, lecz nie mogę doczekr« 
sę chwili, kedy. na łamach „Gazety 
Lubelskiej" opisane zostaną „urzę 
szenia" doma į podwórka przy ul. Na 
rutowicza 48. 

Jest to posesja leżąca w centrum 
m asta, a jednocześnie jakże charak» ` 
terystyczna. Od samego we ścia widz 
się ogromne zwały brudnego śniegu, 
który jest w dodatku zanieczyszczony 
pomyjami, wylewanymi przez wielu 
lokatorów; to jednak nic nie znaczy u 
porównaniu z ogromnym wałem m'e 
ci, wypełniających śm'etaik it zaście” 
lających ponadto poł podwórza. W 
w elu punktach klatek schodowych pa 
jnują wieczorem „egipskie ciemność”, 

Stan ten jest zwłaszcza przykry w 
ubikacjach wypełnionych wszelk m; 
niecrystościami. Drzwi zewnętrzna w 
bikacji nie domykają się z powodu 
grubej skorupy lodowej (odnosi się te 
oczywiście do okresu mrozów, gdyi 
podczas odwilży lód tając samorzut: 
nie tworzy głeboką kałużę wewnątra 
ubikacj ). Zresztą : w lecie drzwi tę się 
nie domyka q, ponieważ powyrywon< 


dną z najlepiej po-| mają zawiasy haczyki. Ścieżki pod 


wórza į schody są tak wyślizgane, że 
można nie tylko złamać nogę, leca 
także „skręcć kark". W czasie odwiłl: 
ży śnieg, kapiąc kroplami wody z de 
chu, tworzy u wyjścia z bramy ra po 
dwórze olbrzymią kałużę. Drzwi sę 
pozbawione jak'chko!wiek uchwytów 
(nie mówiąc już o luksusie — klam 

ach), a nawet sama fasada domu, : 
pogruchotaną i  okrecona drutem 
skrzynką numerowa, świadczy © tym, 
że lokatorzy tego domu są naprawdę 


Stały czytelnik. 


_Wygodniej płacić czekiem, 


.. L4 
niż gotówką 

W Dzienniku Ustaw R, P. z dnia 19 lu- 
tego br. ogłoszono dekret z dnia 3 lute- 
go o konieczności uczestniczenia w obro- 
cie bezgotówkowym. Obrót ten jest nad- 
zwyczaj korzystny zarówno dla rozwoju 
gospodarczego kraju, jak i dla klientel: 
przez skrócenie czasu potrzebnego do za- 
warcia transakeji, której przy obrocie 
bezgotówkowym dokonuje się przez bank 
w drodze przelewu z konta na konto. 

Obecnie wszystkie banki otwierają kon- 
ta dla uczestników obrotu bezgotówkowe- 


Bo. 
»-. 


Czekamy na interwencję 


- Spekulacja mąką doprowadziła ostatnio 
do niebywałego wzrostu cen białego pie- 
czywa. Do ub. soboty ł kg białego chleba 
kosztował 56 zł, w sobotę cena skoczyła 
na 60 zł, a już w poniedziałek za 1-kilo- 
gramowy placek żądano w sklepach 65 
zł. Sprawa ta wymnga natychmiastowej 
interwencji powołanych do tego ezyani- 


ków. 
0000 


Zebranie członków 

Stronnictwa Demokratycznego 

W niedzielę odbyło się w Lublinie 
49-te Walne Zebranie Statutowe 
członków Miejskiego Komitetu Stron- 
nictwa Demokratycznego. Zebran'u 
przewodniczył członek Rady Naczel- 
nej Stronnictwa, ob. Szubert Stefan. 


Prezesem no anego Zarządu Ko 
mitetu został Mączyński Stefan, 

zań — mec. B.czyński 
Jaa 


Już dzisiaj wszyscy wymienieni w de 
krecie powinni zakładać sobie w bankach 
te konta, nie czekając na rozporządzenie 
wykonawcze, a tym bardziej — na wys 
sokie kary, grożące za niewykonanie tych 
rozporządzeń. 

Ulokowanie pieniędzy w bavkach. któ 
re nimi dysponują, sprowadza za sobą 
jak już wspomnieliśmy, poważne korzy: 
ści gospodarcze. Banki opierają się na 
2-ch zasadach: płynności pien ędzy i bex 
pieczeństwie lokat. Ulokowane w baw 
kach pieniądze „rodzą“ — drugie, ponie 
waż pozwalają na przeprowadzanie sze 
regu zyskownych transakcyj į korzyst 
nych dla społeczeństwa akcyj urzędo 
wych. Np. akcje kredytowe Państwowego 
Banku Rolnego przedstawiają się w rok 
bieżącym następująco: dla Zakładów Wy. 
lęgowych Drobiu — 10 mil, w tym: ns 
nasze województwo — 700 tys., na nawo 
zy sztuczne dla majątków rolnych i in: 
stytucyj, jak np Instytut Puławski, UMCS 
— 230.500 tys. zł, na woj. lubelssie — 
16.500 tys. zł oraz d!a indywidualnych roi 
ników — 120 mil. zł (na woj. lubelskie -~ 
3 mil.): wreszcie na akcję siewną — 150 
mil. zł (na woj. lubelskie — 10 mil). Dru. 
gą zasadą jęst — bezpieczeństwo lokat 
Bank ma stale tzw. „pogotowie kasowe“ 
a więc właściciełe kont, którzy zechcą poć 
jąć z nich pewne sumy, mogą je zawsze 
odebrać bez żadnego dla siebie uszczert». 
ku. f 

Najlepszym dowodem, iż stosowanie « 
życiu gospodarczym obrotu bezgotówke 
wego przynosi wielkie korzyści, jest ta 
łe na zachodzie Europy i w Ameryce © 
brót ten rozpowszechnił się wśród szere 
kich mas, do czego i my powinniśmy dę 
tyć. (L) 
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O wskóżnie, AR, |Rokciści na widowni 
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Bramxi dia zwycięzców zdobyli: Cie 

'ński — 5, Sochał A. — 3 i Sochal K, 1 
rużyn: 

Lobin gika: bramka — Bieżyca, ira 

ma — Tarka, Pojmański, atak — Cieśliń- 

ski, Sochal A., Sochał K, 

Międzyszko!łne K. S.‘ bramka — Garuś. 
obrona — Tomasik, Kifner, I-szy atak — 
Paprocki, Maiński, Janociński, II-gi atak 
— Zwoliński, Kossakowski. 

Sędziował Stefan Paszkowski. 

Pierwsze spotka: ie hokejowe Lublinian 
ki z MKS-em zakończyły się wysokim 
zwycięstwem wojskowych 9:0, w tercjach 
(4:0, 3:0, 2:0). Zawody pomimo wysokie 


„San Demetrio". Nadąrogram 
PKF nr 8/ 47 r. 


DYŻURY NOCNE APTEK: 


Środa, 5 bm. Krak. Przedm, 47, By- 
xhawska 42, Krak. Przedm. 3, Kali- 


nowszczyzna 44. . 
MYDŁO 


„SIEW* 


w znanej jakości da nabycia 
we wszystkich sklepach 
z Fabryka: 


Lublin, Przemysłową 22 
Tel. 36-23 61i 


lokalne) nie stały na odpowiednim pozio- 
mie technicznym. Napastnicy Lublinianki 
grali za dużo indywidualnie, co wytwa- 
rzało pod bramką MKS-u wiele bezskute- 
cznegó zamieszania. 

Zespół MKS-u od ostatniego spotkan.a 
z AZS-em znacznie się poprawił i sądzi- 
my, że w przyszłym «zonie będzie tów- 


„Kepujemy 
Tłuszcze zwierzęce i roślinne, 
atearynę, glicerynę, glikol, olejki, 
pachnidła 1 barwniki do kos- 
metykow. 4 


(LS Stempniewicz 
Poznań 2 Marsz -Focha 34 937 


PERGAMINU «s 
pataritnego le pacca każdą 
świeży jest do nahycia 


tatr, HC kią lm nt sek „PRR 
(łówey 46, dla j „Parqamin” j 
w firmie Sprzedaż Ryb 


DACZ SE 


„HEL“ 
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linianka — MKS 9:0 (4:0) (3:0) (2:0) 


uorzędiiejszą drużyną ala miejscowych 
siubów. Bramkarz Guiuś — pomimo, że 
puścił kilka fatainych bramek, wykazał 
w sytuacjach beznadziejnych, bardzo du- 
żo zimnej krwi i brawury, ratując swoją 
drużynę od wyższej porażki cyfrowej. 
—v0)o— 


LOZB przypomina 

W dniu dzisiejszym upływa. termin zgło 
szeń-do indywidualnych mistrzostw.senio 
rów okręgu lubelskiego. Prócz zgłoszenia 
Lublinianki, nie wpłynęło dotychczas ża- 
dne zgłoszenie zawodników z pozostałych 
klubów lubelskich. 

Jak nas informuje Lub. OZB, zgłosze- 
nia nadesłane po terminie uwzględa'ane 
nie będą. 

Badanie lekarskie zgłoszonych zawod- 
ników nastąpi w dniu 6 bm. o godz. 18:ej 
Domu 
Żołn'erza. 

W piątek 7 bm. o godz. 17-ej Ćwierć- 
finały, w sobotę 8 bm. o godz. 17-ej pół- 
finały i w niedzielę o godz. 11-ej finały. 

Wszystkie walki odbędą się w Domu 


Żołnierra. 
AMIE PRERIEŃ 
Z życia MK$S-u 


W czwartek dnia 6 bra. w lokału Gim- 
nazjum im. Veiterów odbędzie się ge- 
branie Zarządu MRS-u. 

O udział w zebraniu proszeni są opieku- 
nowie i kierownicy sekcyj sportowych 
MKS-u oraz przewodniczący SKS ów. 

Początek rebrania punktualnie o godz.. 
16.30. 


Ne 6ż (730) - 


Kronika mikcyjna 


Grajewski niach. zam. przy uł. 1-g 
Maja 20, zameldował o skradzeniu mus 
mieszkania futra damskiego i pantofli 
Sprawcy kradzieży neznani, # 


Jakubczyk Genowefa, zam. przy ui 
Głowackiego 15, zameldowała, że w no 
cy z dna 28 lutego na 1 bm. nieznanę 
sprawca skradł 6 królików z klatek, znaj 
dujących się na podwórzu domu. 


Ej 

W niedzielę na przystanku kolejowym 
Tatary pociąg przejechał Suść Stanisławę. 
Zwłoki przewieziono do kostnicy Szpitals 
Szarytek. *" 
a 


Kosicka Marcela, zam, przy ul. Krak 
Przedm. 29, zameldowała o skradzeni» 
jej bielizny ze strychu. Sprawcy kradzie 
ży mieznani. 

m 

Osznstowa Anicla, zam. w Jaroszewi 
cach (gm. Bełżyce), zameldowała, iż n'e 
znani sprawcy skradli jej na targu ko 
szyk, w którym znajdowało się 20 tys. zł 


Kužnik Stefan, zam. przy ul. Sieroca 
4, zameldował o skradzeniu mu z miesz: 
kania 2-ch jesionek męskich oraz 2-ch 
marynarek letnich. Sprawcy kradzieży 
dostali się do mieszkania, posługując sig 
dobranym kluczem lub wytrychem. 


Wasiluk Ryszard, zam. przy ul. Zgod: 
nej 7, zameldował, iż trzej nieznani oso* 
bnicy zrabowali mu harmonię 'podczaą 
gdy szędł ul. Bronowicką. - 


ž 


Sułszezyński Stefan, zam. przy ul, Wie- - 


niawskiej 10, zameldował że 1- -g0 bm. skra 
dziono mu z mieszkania spodnie wojsko 
we i zegarek na rękę. (L) 
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ny, sierść brązowa jest do ode 
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Koiportaż 35-85. 


zety Lubelskiej", 2) 


Bychawska 67. 
"Drukarnia nr. 1. 


oe i W 
kolportaż, ` 


" Brzeziny, 
ówa dewody tożsamości koni, oraz 
asygmatę na pobranie 5 matnów | "_____ 
drzewa na nazwisko Wiitlkowsice- 


nnn | UNIDWAŻNIAM. zagubionA dOKU- 
RADIOODBIORNIK Super 6-| menty: dzwód osobisty, wydamy 
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Redakcja i Administracja Lublin, ul. 3 Maja 4. 
Å Redaguje Komitet, 

Sekretarz Redakcji — telefon 33-60. Sekretariat Redakch 
21-08. Redakcja noona 13-44. Dyrekcja 36-40. Buchalteria 
1 dział ogłoszeń 25-88, Wydz 'Kulturalno-Oświatowy 3638 


Eksped 
garnia „Czytelnika'* 25-87. Rękopisów . Redakcja nie zwra- 
ca. Punkty przyjmowania ogłoszeń: 1) Administracja „Ga- 


„Przedmieście 5, 8) Drukarnia ml. Zamojska 
Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpow ada, 
Spółdz. Wyd. 
Prenumerata miesięczna „Gazety Laubsisklej" wynosi 75- zł, 


„Go | czenie. © zdolności, rady, przezną 
czenie. Napisać pytania, datę uro 
dzena załączyć 50 zł, zadatku 
õnne | dzenia, zał za zaliczeniem „Mar.y 
ni* Kraków, skrzynka AE 
475. 


SYPIALNIA — państwo, którzy 
kolo byli 27 lutego celem nabycia, pro 
1048 | szeni są o pofat się. Pa. 


PODZIĘKOWANIE. _ Niniejszym 


KO |nie Kierowniczce Kumsów Pisania 
AH na Maszynach, pani Stamisławie 
Waśniewskiaj (Lubim, Krakow- 
skie 60) za umożliwiemie nam po 


wozu nr A 30388 maria Wilys,| wydany przim gm. Brweginy na|bierania bezpłatnoj nanki z ukoń- 
‘ku | nazwisko Mamul „Antoni, zamiesz wiry ŻA wymienionych Kur- 

Niewiadomski,  Rozgowsita, 
0461 akabaa, Komar., =- 
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ycja 25-64. Drukarnia 2565, Księ- 
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